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Oszu:;twa filmowe tow. „Rozwój". 
550 osób padło ofiarą ,,Rozwój-filmu''· 

Hrabienki i kucharki poszły na lep "narodowych" działaczy. 
Lwów, 12 listopada. I zaaranżowanej komedji, tern niemniej, Dyplomy, których jeden egzemplarz 

W dniQ wczorajszym przepr,owadzi- ! że bezgranicznie naiwni kandydaci ił znajduje się w aktach policyjnych, nosi 
fa policja rewizję w lokalu fi]ji „Roz- kandydatki filmowe zgta:szaty się na- firmę: „Towarzystwo rozwoju życia 
woju" prz~ ul. Legionów 3. Powodem . stępnie do biura „Rozwój-filmu" po narodowego w Potsce „ł{ozwój-film". 
rewizji był doszły do wiadomości władz ' „dyplomy honorowe", za które płacano W czasie wczorajszej rewizji zakwe­
fakt oszustw, popeln:onych przez ist- po 25 i po 5 zł„ zależnie od tego, czy stjonowano stosy korespondencji, pro­
nieJące w lanie tego z\viązku przedsię- ' drukowane byty złotą farbą, czy czar- wadzonej przez - wykpigroszów w cale} 
bion:two. „Rozwój-film", na szkodę ki~-,1 ną. Małopolsce. 
kuset naiwnych. Ei &&Lliti w ęs w awwwwww MW. 

· Przedsiębiorstwo „Rozwój-film" slda ! 

~~~~0-s~~j:cF~!kogs~~~~~frit~:~ o~!r:J~i p Prnzyd11nf O\Vil \V 01"' abezp1· apzen" stw1· D 
również aresztowany niedawno za u- • li (I 11 llU la 
trzymywanie lupanaru, Wiktor fili­
powski. podczas szalonego huraganu na Podkarpaciu. 

„Rozwój-fi.Im" ogłosił we wrześniu . . . . . 
w gazetach, że poszukuje gwiazd filmo- . Kraków, 12 l':1top.a.da.,. 1mi1s~z?11Y· Hura@an. po~ał z k.o- l 
wych, celem stworzenia własnej krajo-

1 
W nocy ·z; s'!'od.y 1!'4 czwar.ek częsc rzeruiam1 d:rzewa, łam-,;ąc 1.e )'3Jk 2l~pabk1. I 

wej wytwórni. Zgłosiło się 550 osób . P-Odkarpa~1:a .naw-<!dz:ł szalony hur~g~, YJ sfu11ze hur.aganu znalazła się_ ~·~le- , 
płci obojga, z pośród których znajdowa-1 wyir:zą<lzaiąc ol~rzy1me szkody mai:cri.al ga;ia wra.z z p. Preizydentową ~osc1cką, 
ly się obok szwaczek prawdziwe hra- ne .. W Borysł.awm hu.ra~an. zerw~ł .ws1:1- ktoria. wy:iec?'ał~ :na Po?'~'arpacue, celem 
bia.nki. ' I st~e kable e'lf!ktry~m·e l kilka w1-ez w~er zazrua1~1ema s1ę,pa m1evscu z klęską 

Adeptów na gwiazdy filmowe zgro- tn1ozyc~ w ~'o~lmac~ naHowych. po~1~Zl1. D~~eg~c11 . z trudem poprostu u-
madzono w wynajętej sali kasyna woj-I Z wuelu do~.ow w11chtwa. pozrywała 1 ·cLał,o ~11~ WY'JSĆ z huraganu. . . , 
skowego i tu urządzono „wersalską I da>ehy. W. pob~1~u Borysł1awr•a. spłooęła Mfausterstwo pmcy v.:vsfiało _d?'rainą 
rewję" za opłatą po 5 i lO zt. od osoby. do.s~C'zęfo.e wu:s. Uły_c.?Jno. Między D lb- pomoc dla pO'S;zfoodowane1 1udnosC1. . 
~ewja ta miała charakter bezczelnie ł'IOlllll1'lem .a Krosc'l.enktęm cały la.s został 

Rocznica zaw111z1nia 
broni w Paryżu. 

Pa.ryt, 12 Iis1opada. 

Ostra walka z opozycją 
w partii komunistycznej Rosji sowieckiej. 

Ludność Francji obehod~ila. dziiŚ uro ·Moskwa, 12 Hsfop.adia. In.ej komisji kontrol~ do ro:z:patrzl~nia 
czyście 9-tą rocznicę zawieszenia l>roni. ,MIOSkiiewslka 'l".aidjosta(!ia donosi: OgŁo spriawę ostat1nich ··a. ntypar~yhiych wyątą-
Zorganizowano szereg obchodów świec szono ode~ę eeni:ra1neg.o k1om,:tetu par pień opozycj'i i wzywa ws.zystkie .organy 
kich i religijnych. tji k!Omumstycznej Ro&il s•owiiackie.j d<> p·arlji d10 nafyc'Iuniast·owe~·, wykluoze-

~ajwspa11ial~za i s~czegó1nie . wz~u- 1 w~:z:ysitkich orgia:.'ló"?' pa:rtli.. v&;i.1,;wa W,Y-1n:a ·z.ni~j ws!~tkich opozycj.(l{li~tów, ~­
szaJąca bJla _cen:)monja ~· grob~e .N1e- i mienlt_a 

0

$•ze;reg f~to.w. z dz:edzmy . d~Zl!a~ b1era1~cych ~łios llfa ~g;ro'?ad:z~n.1c:ch ~H­
znanego Z..otmerza pQil ł.cm:em fnum-, łala,0501 opozy.c:jtt, m. m. prabę zakłooe- partyjilly~h 1 wypow1a.da1ącyca się pT·z~­
falnY:m. ZgTomadzity się tam olbrzymie! nia spalwiu podczas uToczystoki 1z okazji ciwko poHtyce part.ji ora·z do nledopus.z 
ttumy publiczności i oddziały garnizonu! 10-ej roC'Znk:y xewolu<eji hoJs.:z•ewickiej cmmia do '!liiel~gąanych zgro1<2a~1ze~1, zwo 
Pa·ryża z 250 sztandarami. na ttlica<:h Moskwy i Leningrad;J.. ływanych przez •opoxycioriist··}v·. 
\ O godz. ll nastąpifo jednominutowe Komitęt centttialny pr.z!':,kazał ce.11-tr:aI-
i11ilczenie, poczem odbyła si~ defilada 
przed grobem Nieznanęgo Żołnierza, to. 
tlącym W powodzi Wiell(:ÓW, 

Bmerykańska reklama. Katastrof a aeroplanu beluiiskieao. 
Lotnicy są ciężko ranni. 

ouy robociarz rankiem leci 
I do szkoły idą dzi~ 
To łykają kurz ze śmieci. 

Gdv w p0łudn1e wszędzie ludno, 
Choćbyś czystym był, nietrudna, 
By się odizi1eż stała brwfo~. 

i'\~j/ z uootą biednym stróżom 
W ciężkiej pracy ulge dużą 
I maszyną s1e posłużą? 

Strzał w pociągu. 
Zołnierz uczył się strzelać. 

Lódź, 12 listopada. 
Pasażerowie jadący onegdaj pocią­

giem zdążającym z Koluszek do Pdoh'­
kowa, przerażeni zostali strzałem, który 
padł z wagonu 3-ej klasy. Jal\ się oka.­
zalo, sprawcą strzału okazał się ż~ 
nierz z garnizonu częstochowskiego. 
który po odtransportowaniu aresztanta 
do więzienia wojskowego w Łodzi, pa­
wracat do swego garnizonu, tymcza.. 
sem podróż mu się nudziła i zacząt sie 
„uczyć"' strzelać. Szczęśliwym zbie­
giem okoliczności n1lct z pasażerów nie 
p()nióst szwą.nku. 

Pias POliGJiRJ 
schwytał bandytę. Kano~ agitatorem wvbor­

s:zvm. Bruksela, 12 listopada. Cbaumo11t, 12 listopada. • . , 
Lot~icy bel.~ijscy Meda~h. i V~rhac:f Katastrofa sam.:>lotu belgijskiego, ~po SosnO-wtec~ 12 listopada. 

Berlin. 11 listopada. 
Nie~iycki potentat pras-owv, nacjo„ 

l~a·lista ~genberg, zamówił u Forda 40D 
samochódów spęcjaJnycb. 

Auta będą wyppsaione w apantty 
do wyświctlan.!a filmów i mają podróż.o­
wać po całych Niemczech. doci•erając 
do najmniejszych !'lawet. wsi. 

Ruchome ki,na wyświetlać będą fi­
my reklamowe, naukowe i w zwi;:izKu 
ze zbliżającą s : ę kamoanja wvborczą, 
specjalne wyborcze filmy propagando­
w ,t.. 

Owi( 18·1afni bandyal 
sl<azaJu na cu:żkie wiezienie 

Łódź, 12 Jistopącla. 
Na szosie pod Częstochową na prze 

ieżdżającego Jana Bojarskiego mmądli 
dwaj 111łodzie11c.y uzbrojeni w noże, }<tó„ 
rzy - pod groźbą zabójstwa ~ zrabo­
wali mu pewną kwotę pienię?;ną. 

Byli to 18-letni Bogdan Jabło(Jsld, 
łodzianin i 18-lctn! Michał Stefaniak, któ 
rych po kilku dniach aresztowano. 

Sąd okręgowy \V Sosnowcu skazał 
ich po trzy lam więzienia. 

Zaznaczyć naloż.y, iż przed tYm pro­
~.r;:::;om obaj mioli sprawę o jnny krwa­
\;.·y napad rabunkowy ·i wówczas ska­
.:ano ich po 8 lat cieżkiego więzienla. 

ge. n, kt0rzy dz:s rano odleci eh z C. ontra1 I wodowana zostf!ł. a przez mglę. L.otmcy . Do. nosiliśmy już o dwoch n&padach 
ce~em dok.onania_ lotu do Kongo l~eJgij- są?ziLi, że Z.?~jct19ą si.ę jcszcz.e na J~e;v~ I bandyckich, dokonanych 001ia 4 b .. m. 
sk1ego (Atryka srodkowa), spadli pJd ne1 wysokosc1, gdy !aktyczmc byh Juz wieczorem na szos.ie obok Grabocma. 
miejsc.?w9ścią La ferte ~u.r Aube we· ?rzy same} ziemi . . Lo!ni~y,. których. stanl Obu napadów dokonał jeden i ten sam o­
Franen. potn9cno-ws~li?dn1eJ. . I Jest_ po:vaz1~y, przemes1ep1 zostal1 do sobnik. t.up by,l bardzo mały, opryszelc 

ObaJ lotnlCY są c1ęzko ranm, aparat szpitala woJskowego w Chanmont. bowiem zrabował tylko j:ednemu z kup-
uległ zupełnemu rozbiciu. ców będz.Lńskiich, Mordce Rubin-0-wj, o­

koło 10 złot}>(';h. 

l\rasztowanls wybiłnei 
komunistki. 

Katastrof a kolejowa 
na Pomorzu. 

Grodno, 11 lis~opada. Bydgosic'.ł, 12 J.Lstopada. 
W Gflodn1e ujE;to niebezpieczną azia- W Komajdach wydarzył.a się przed 

łią,c~ę komun~$ŁycZitl;ą, która wyleg1ty„ kilku d'niami katastrofa kolejowa. W 
mowała się j;ak0 Hele1na Ostrowi·cz, .Ted chwi:li, gdy na dvv·orzcc tamtejszy' 
nakfo p~s.zport jej obudz:t podajł"t.:::iiia. wje:?dżały równoczcśmc dwa pociągi 
Po blł±szem zbadaniu ol<azało się, że towarowe z Broclmcy 1 Jabłonowa 
był on fałszywy. zwrotni;czy 11aglc j~an4 ze zwrotnic 

W ogniu pyt•ań aresztow~.na wviawi- przesta\vil. Trzy wagony pociągu jablo 
ła istotne swe nazwisko, tak dapr~e zn.a- nowsk '. ego oderwały s it; od reszty wa­
ne już po1icyi p·olityoznej. Była to ZeHa gonów i potoczyły si ę 110 sąsicdnlm to­
llelfgot, poszukiwana o'd kilku · 'ie ,;ięcy rze wpwst na nadjeżdza,iący pociąg z 
„ techn 'cz:ka" centralnego komitetu zwią Brodlnicy. 
iku mtodz.ieży komunistycznej. Zderzenie to byto tak s1lnc, ie loko-

Ui<r~a w czerwcll b. rr. w Warszawie moty\va się wykoleiła i ulcg-ta uszko­
i zwolniona następnie Zit kaucją, lfolfgo I clzen:u. Trzy wagony p,>ciąg.u jabłoi10-
tó~111a pr~ebywaia k,o~ein•o .„na ob:.~:ie''. wskiego zosta!y ~ttp.eln 1 e .zdruzgotn.11~. 
a.g1tacnneJ w Krakowie, CzeiSt•ochowie ~ Wypadku z ludzm1 illC oyJo. Zwrotu:-
G.r.od.nii~. cze~o aresztow.ano. 

Zawi,adomiona o napadzie poli_cj;\ 
wszczęła enerdczne śled'ztwo, które 
nie pozostalo bez wy1n'ku. funkcjonar­
iusze urzędu śledczego w SosnowcN, 
śledzqc opryszka, dowi~dzieli się-. że 
przebywa on w melinach, znajdującvcti 
si:ę w lesie zagórsk!w. Meliny t~, pod­
dano bacznqj ohs~rwacjl. Gdy poznY'Jn 
\Vieczorem opryszek chciał dostać s1if; 
do jod!nej i nich, zą.mieszkałej prze~. n'.e­
jµkich I~ybiickicł1, spostrnegł ,zbl1J za1q­
cych się ku niem!.! wy,viadowcow. 

Na widok munduru policyjnego opry 
szek uoield w las i zdołałby zbi.ec, gdy' 
by nic wytresowany p:es komendant~1 
posterunku .,Cygan '', który rzucił siQ 
natvchmi,ast na opryszka i przytrzymał 
go, · dopóki, nlc podeszli doń policjanci. 

Opryszka, którym okazat slę rJ1icjaki 
St~fan Starczynawski, skuto i odprowa­
d1zono do urzQdu śledqęgp. Przyzna? 
się do obu napadów • 



Str Z EXPRESS WIECZORNY 

Fundator Czerwonego Caratu 
spoGzywa na łożu ze szkarłatnego jedwabiu. 

Hufier ":hemików sowieckich przy pomocy szminek i maszyn elektrycznych 
· nadaje po~1ary życ.ia carowi i bogu bols1ewizmu -- Leninowi. 

LenJn podfug rzeźby z r. 192i. 

I
~ wysu.sironą, dzikiej doznają nie.spodzian go cara i swego Boga ofiarowano w za 
kil stępstwie Czerwonego Fetysza - Leni· 

Człowiek zmairły, który się ich o- •1a ·- cara i boga w jednej osobie. 
crom ukazuje, do tego stopnia zachował 
pozory życia, że n1eposp<>litei trzeba 
zdolności p:anowani.a nad sobą, aby na je 
go wkl!Olk nie wwrygnąć się ze zgrozy ... 
Poi.vieki zdają się drgać nad lekko przy 
słoniętym wzrokiem. Na policzka.eh jesz 
cze gorą :niewygasłe rum:eńce. Przerażlii 
wy zaJ.sle uśmiech igra w kącikach ust.„ 

Co za potworna wizja! Co za straszna 
komedia! 

Mechaniczne aparaty chłodzące, wy· 
twarziając rodzaj sztuczenj lodowni, chro 
nią zwłoki dyktatora od roz;kładu. Ucze­
ni s?ecjaliści, Zibroini w śr,ocLkii chemicz­
ne w farby i kosmetyki, w stałych odstę 
pach .czasu charakteryzują, s.uninkują i 
barwią twarz tego truposza, n,jby l?lkę, 
powołaną do roli upfornej w upiomym 
mec.hruniizmie władzy. 

fotografja Lenfaia z r. 1916 

Marx 1 Strc;soman1 
w Wiedniu. 

Dr. Marx, DrernJer Rzeszv 

i dr. Stresemaun, nlemfocki n1i11ister 
Moskwa, w Iis.topadzie. 

Któi'by je:s·zcze parę lat temu przy­
puszczał, że to państwo ateizmu, za _in:kie 
uchodzi Rosja sowJecka, s·tan.ire się ko­
łebką nowej fanatyc.zniej religji? 

A j-ed'Ilak kult, jaki poczyna narastać 
wokół imienia i pam:ęci Leniin.ia., poi.siada 
wszelkie zn.am~ona. nowej, bałwochwal­
czej ·wiary- religijnej, lub rn-czej reHgij­
·~~ obłędu. 

Komis.arze s•owieccy, niezrównani -­
jak wiiadiomo - mistrze propagandy, po 
uatańsku potrafili WY'zys:kać zaibobon­
ność pmesądnego prostactwa, aby l>cią­
gać do zain.scendizowanego „przybytku" 
mstępy łatwowierne z najdal:Szych krań 
ców Rosj:i. 

PriZesaooe bowiem prostiadwo w:i~­
'l"zy, że najoczywistsza poszlaka świętoś­
ci człowieka pole~a na tem, że ciało jego 
nie gmje :i me rozsypie się po śmierci. 

Sowiety za cenę kosmetyków i che-

SpóF"imy riaz jesizcze na wieś:.nfaczy, spraw. zagrai1icz1iych, w i:on.t:U.zi~lek 
korowód ubog·ich, ciemnych pielgrzy- l s~ladaJą ;vrz:ytę w yt1edn:u auc;;tnac­
mów, pod -0kiem warty uzbrojonej peł- k1emu rząa•ow1. W. zw1~~ku z t~m prasa 
·znących wężem bałwochwalstwa ku n'.e- francuska al~rmuJe 0µ1n]ę pubhcz11ą E­
samowitej zjawie trupa, nakrytego pło- .uropy o pr~Jekto\v~ych pl~na~h przy-
mierunym, w-ibrującym językiem fałszu i łączerna AustrJ1 do N1ern1ec. 

m;~lra:ljów, postanowiły swemu Pierwo­
władcy zapewnić tę naoczną nieśmiet tel 
ność w drodze administra.cyjn-ej kanoni­
zacj.i, 

Ludowi, kitóry naTaz utracił był i swe 

urągowiska z bezradnej, pro<1Lodusznei 
czerni: są to obrazy, które og!ądać moż 
na tylko w tak zwanej stolicy ateizmu: 
w M.oskw.ie. Wiara ta po ;raz pierwszy odsłoniła 

swie obEc.ze w całej bałw-ochwalcuj peł 
ni pod~ ciedaW1nyich ut"oczysfości, ja­
kie z łiak wiielką i bia.baśHwą pompą ce­
leibrowano w Moskwie. 

Ośrodkiem wszysit.kich urizędowych 
ttroe'zy.stości •był Kt'le4lll; urzę·dowem za:ś 
set"Cem ~emla stał się gitiobowfoc zafo. 
życi-ela bol"Sziewizmu - Len.i.n.a.. 

Zmaterializowana ręka „żony" 
· inkasowała nader chętnie pieniądze. 

Grobowi.ee ten, czczony jako naj- Nie-zwy:kly zaiste proces spirytys-
cruls·ze miejsce wiary bolszewickiej, tycz.ny ma być rozstrzygni·ęty w naj­
rzowmc.a uwag~ już :Zidaleka s.ztandarem, bliższych dniach w sądzie w ~owym 
który wzbity, w górę n:iby c.z.erwony pło Jor~u. Boha.te_rem t7g? procesu Jest 71_ 
mieli, dirty i fal,uj~ w powietr,zu pod c,ięż let1111 '".laśc1c:e1 dob1 Seybol~. który_ 
kiem ołowianem t11ii~bem. ' · padł of~rą n:iezwyklc \yyrafinowaneJ 

Oświetlo.ny zdołu sprytnie ukrytym I oszu~tk1. . . 
reilektorem, sirlandar ów sam prz.ęz się . łiilsto.na tego procesu. Jest nastę~u-
j-est al"Cyd:ciełem sztuki k•-glarsk~-ej: qży- · iąca:, Mi.ster Seybold, az do ost.atn!ch 
wiana sztuczmym. prądem wiatru, wytwa czasow bj ! upartym starym kav.:ale: 
~n.ego przez ma.szynę pncumatycuią, r~m, z~ecydowany.m wrogiem kobiet. 1 

triumfalna flaga panuje nad Kiremlem 1 me, myslal. zupełme o ten~, ~by w ~k 
nad dawną stolicą carów, jak symbol no póznym. '"':1ek_u zdecydowac sic; na Z\v:ą 
wego ustl"loju i n-owego władztwa. zek mazensk1. 

W:iatr entuzjazmu, pom~wany roaszy Przypadek wprowadzH go \V kolo 
ną elektry.c1zną: oto - prawdziwy wiatr spirytystów, urządzających seanse z 
sowiecld! Ost.atniie słowo czerwonej dyk \vi.rującymi stolikami ,j wywoty1waniem 
fatury! Iście nowo~ze~„a elekł.iryfilkacja duchów. Przedmiotem zainteresowania 
J>O:wszeohnego zapału! tego koła byto medjum Nelly Moore, 

. Efekt niesłychanie barbarzyński, .ale wccltug przekonania czlonków tego o­
dl()brze obliczony na wyobratnię tej su- kultystycz,nego kółka, najlepsze na świe 
.rowej, ślepej, bezradinej i sterioryrowa- cle medjum. 
nej ciżby, n:iesk:ończoną wstęgą, na we% Nelly Moore zwróciła specjalną u­
wanie władzy, pełziającej ku stopniom wagę na starego 7.Jemianina i przedsta­
&rO'bowca, w którym fundator. Czerwone wiata mu w najpiękniejszem świetle 
~ Caratu spoczywa na łożu ze szkarłat- obraz pożycia małżeńskiego. Mister 
neg~ jedwabiu. Seyookt Sądził, że zdołat podbić serce 

:Spoczywa, jak żywy.„ 32-letniej Nelly Moore i ie to ona siebie 
Ci, którzy spodziewają się zastać pod pr-oponoje mu zo żouę. 

sit:klanem wiekiem tnmmy mumję żółtą Tern większem było jego zdumie­
r"T m Mlłl'R4l pww;eą u nie, gdy medjmn P~\Ynego dnia oświ.ad-

Bóiki na wiecach 
komunistycznych w Rosji 

· Ryga, 12 listopada. 

czylo. że powinien się ożenić z kobietą 
astralną mianowicie ma poślubić ducha 
pe\\"t1Cj pani, która V.i jednem zdawniej­
szyc li i.st11icf1. wcdłu~ orzeczenia metl­
jnm była żoną Seybolda. 

Pani Moore OŚ\\'iadczyla gotowość 
\>.·ywolanb -ducha tej kobiety. Istotnie 
duch zjawił sęi na seans1e spirytyst:vcz-
1;ym i przedstcrn·H się krótko i lakonkz­
nic jako pani S'.!.ra. OŚ\viadcza.il.1C goto­
wość wst~p:Cn;a z Seyboldcm w astr:-tl­
ne zwi:\7-ki matżclisl(ie. 

Od tego czasu medjum musiało \VY­

wol:>-1\Yać codziennie ducha pani Sary, 
która prowadziła ożywione rozmowy 
ze swoim ziemskim maJż.onkiein. Wido­
cznie jednak, że i astralne małżonki po­
trzebują pieni;ędzy, ponieważ pani Sa­
ra zażą1d'ata, aby jej .,mąż" za pośredni­
ctwem medjum wyplacit 1000 dolarów. 

1 
.Innym razem zw'.ększyta zapotrzebowa : 
n[c aż do 10,000 dolarÓ\V. 

Kiedy w uuszy męża wzbudziło si~ 
lekkie podejrzenie, "'ówczas w ciem­
nym pokoju ukazała s!,ę zjawa świetlis­
tej ręki 1 ~jawa ta wzlęf a bezpośrednio 
od Seybolda czek na 10,000 dolarów. Po I 
otrzymaniu czeku astralna ręka znik­
,nęta. 

Po pewny;m czasie Scybold zaprag­
nąf zobaczyć oblicze swojej astralnej 
matżonki i zażądat odmedjum zmater­
jalizowani1a nie tylko jej ręki, ale catej 
postaci. Kłedy jednak miss Moore po­
mimo kilkalgotnych przyrzeczeń nie 
mogła temu żądaniu zadość uczyn:ć, 
doszedł Seybold do przekonania, że 
padt ofiarą oszustki. 
Niezwykła ta sprawa znajdzie teraz 

swój epilog w sądz,ic. 

Dr. med. Jan Polak 
choroby . wewnętrzne 

orzyimuie od 4-6. 
Andrze1a 43, tel. 64„21. 

••••••••••••••••••••••••••••••• 
. .Z Cllarkowa donoszą. iż odby\\·ajq 

Si(,! tam wiece. których tematem jest 
w<dka z opozyc.i<\. Na wiecach tych za­
bierali równie~ głos przcc.lsta\,,ieciclc 
o;)ozycj, wyst<;pując przeciwko Stali­
nowi. Na wicc;u 'S teatrze miejskim do­
szło do b6Jck. Z Baku donoszą, że ko­
m1s.;a kontrolująca cizcrbcjdżai'1skici par 
t.ii konmnfstyczncj wyk!uczyla z i)artji 
znanego konmnisrc; Samoticje\Ya za roz I 
powsze~lmianic odezw opozycj:. 

jakiego jeszcze nie 

\\' Zytomicnu \Vykluczollo zmu1cg-o 
działacza CzenYonoborodowa, \\. Ka- i 
stromie na wiecu robotniczym opozycjo: 
11i:~ci przeforsowali uchwałc; domag·a- 1 

jącą się powrotn Trockicg-o i Zino\vjc­
wa do centralncg:o komitetu partii. Na- · 
<:.kutek Jntcrwencji wladz partyjllych I 
.rei.n ta ta :wstała unieważniona. 

\la1w:ęl;szy slłag·er sezonu który podb1Ja wszystkie dotyc!Jczas 
widz·ane ohrazy pcd tyt. 

O , ''' na ma cos ... 
Grand ... Kino będzie miało coś! 

i 

Znów sensacyino malżoń,.. 
stwo w rodzinra 

ex-ka1zara. 

Księżna Zofja Szarlotta. z domu ksiei­
n;czka von Oldenburg, która niedaw.no 
rozw:iodfa się z księciemEitłem-f ryde­
rykiem Prusk11m, synem ex-cesarza \Vil 
helma II, ''rychodz1 z:i mąż za inspekto­
ra policji berlińskiej Haralda von Hedc­
mana. Księżna ma lat 50, jej przyszty 
mąż - 42. Mezaljans ten wzburzy! nie­
bywale calą rodzinę Hohenzoliernów. 

• 
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JURZEJSZY PORANEK SYMfO, '1CZNY. 
Jutro, w nied:iielę, o godz. 12-ej w południe 

odbędzie się w filharmonii pierwszy Inaugura­
cyjny poranek symfoniczny, na którym wystąpi 
utalentowana pianistka, Ja11in1 familier-Hepne­
rowa i ode~ra z towarzyszeniem orkiestry kon­
cert fortepianowy Czajkowskiego. Orkiestra fil­
harmoniczna pod wytrawną batutą Bronislawa 
Szulca wykona bajkę Moniu:>zki oraz pickny po­
emat symfoniczl'l;ir Smctar(\' p. t. V!taYa, a na za­
kcńczenic wykonana zostanie uwertura Rossinie­
go „Wilhelm Tell'·. J11agnracia sezonu orkiestry 
filharmonicznej wzbudziła w naszcm mieście du­
że zainteresowanie i odtąd po~anki symoiniczne 
odbywać sic bcdą w każdą niedzielę. Ccnl' przy 
stępne dla wszystkich. a mianowicie od J zJ. do 
4 zt. „„„ ... „„„„„.ICllll&3 

RDBinson 
W DZUłtGLI. 



EXPRfSS Wlf CZORNY 

Syn zamordował ojca 
za to, że go maltretował. 

Zbrodniarz ma 18 lat. 
Radomf 12 listopada.. w ciągu kilku miin'Ult. wyzionął ducha. 

Wbadze poh::yjne od kilku dni pro- W tokti śle~twia ujawiniono, iż Jul. 
W1aJd'Ziły ener.giczn,e dochodzenie, celem jan Gzubaik symul•owa:ł napad, g.dyż sam 
wykrycia sprawców bes1tjalskiego niapa'." zamordował ojca. 
du rabwn:kowe~o na sz;os.ie, prowadzącej Młodzieniec, wzięty w !krzyżowy o-
do wsJ Obrońsk pod Radomiem. g~eń pytiań, przyznał .się do ~brodini :. oś-

Do poHcji, z.głosił sij Julj>ain Ozuhak1 wi,ad'Ozył, że uczynił to pr.ze·z ze.ros-tę, po 
·o.ciemm.:astoletni :młodizięniec, który oś- niew:aż oj1ciec bił go [ mail<ti-etował. 
wiadczył, że gdy wracał o zmierzchu z - Nie. 1nogąc mi-e,,ść ciąg~ego znęca­
ojcem do domu, napaclH m n:ich czterej ni.a się nade mną <id dawrnia już nosiiłem 

- Częmu przychodz;isz, Antosiu, skoro wotam Władka? bandyci . w m;as'kach. - sJę z zamiarem z;głaidlzenia ze świaba c te-
w tym tyg . ...,.iru·u p osz pa p of a · b'o ba' ty Dost "em to Jeden z ruch zacLał ciOI'! w ri'łowę i' e~o cS.n oj.ca - zeznał. . - :uu. · , Il' ę na r esor , Ja : rę . at za E> ~ """' 

dwa złote. · ojcu jakimś tęp-em narizędzietri. Staruszek Kirytycmego w.1eoooru wm:caH do ·.vsi 

.&wa--- - .. yvu ! !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!l!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!E!!!!!_!._..!„!!!!!!'!'!! wo~m. Ojdec, będąc ni!ec-0 -~A.chmielo 
_ ny, ·zdrzemnął się. Mł·odizien:iec :roz.e·jrzał 

P JD,·ze· -1 Kote•k1·· . ·oś\Vł0ild· CZJI axpressowi" ~1$tre~;;,".m'.~y~::i ~i~ 
I U _ _ '' lj . W tym celu wyc.ią~ął z iwozu kłorn-
ż e 1,_' .. c .. h_ęf:.nie poślubi mi11· on erkę z ·Chicago. _ ~~~=~~~i~~~e~ ~~n:~1 Jj~ 

, . ca pir.osto w głowę. 

P. Kotecki: iBSI żonaty t ala ,_. małżonki , Jago . ch,łnia u~zieli mu rozwodu ~~:~:a~.d::;~:~;!~m~~iciec 
Ził 60 Ooo dolara, Ili . · lada ~h~la :ZJękończy żyde. odwió:zł _go .„ . •. do narbh1JS1Zego p.osterumku 1 tam zło.zył 

U' Jk _· 'J ' b - x-t k t- / t /' t d l izameldQwramJ>e 'O rzekomym napadzie. 
ni Q SZCZ€90 OW O OSO /(J -p. O BC Il!gO: U Q an OWany 1'2CIS O, Zl'2 ny Stairuszek zmarł w trakcie s.kła<lil.-

araqon, wqs 'su1n1asty, n1a bo1 SUl kobu~t .i tygrysów. nych .~m~ld'Owań. . 
0)'Cobo)'Cę ares:Ztowan:o 1 osiadz:Ono w 

Łódź,. 12 listo.pada. 
Przed dwoma . tygodniami w. „Ex­

pressie" ukazał się artykuł pod tytułem 
„Chcesz się bogato ożenić"! Była w ń1m 
mowa o tem, że ka;ndydatom do ma~żeń­
stwa należaloby polecić, aby spróbowa­
li szczęśc,a w Chicago albow~em tam 
mieszka llO milronerek w wieku ®Po­
wfodn.m do małżeństwa. Majątek każ­
dej wynosi przeciętnie 3 miUony dola-
rów. -

3 mhljony dolarów wszak to jest po­
sag, o jakim nie marzył nigdy żaden z 
lódzk.ich kawalerówL. 

To też n.\c &1wn,ego.,. iż , 

czystość weselna, ant też zabawa w ca­
łej okolicy nigdy się nie odbywa bez 
Jego ud~iaru.. . . ' 

Pan Kotecki pragnąiby, aby jego 
przyszła żona -· mvljoner'ka, była mu­
zykatna. Nie jest to wprawdziie koniecz­
ne„ ale w każdym razie musi mu' zezwo­
lić . na ksztakenie się w grze na skrzyp­
cach i wiiolonczeU, gdyż nie Ghee mar­
nować swych zdolnośoi. 

Moja żona może nawet trzymać w po„ więziJeltliu. 

koiu t~grysy_ · ww1a aa; w „ 
P. Kotecki pr-0s.ft nas byśmy dfa or-

jentacji podaH k$lka 1d'anych paszporto- Pociąg zderzył się 
·wych. f k 

A wl~ ma lat 36, wzrost 166 cm., . Z urman ą. 
ciężar ciata s3 kilogramy, objętość pier- Woźnica zabity. 
si 80-89. Szatyn, oczy jasne, wąs su- Na~ koliejowym w :pohlttu~ 
rniasty. Wyksztakenle - . szkoła 111- Kol.umki wydiarzył się ,tr.my \WY'pa-
dowa. dek. 

P. K:o:tecki zwiediziit już kawal ŚW:iata Pociąg pośpieszny, zdtąi:iający 1z Wu-
1i chętnieby zgodzi.I s'ię ·na state zamie- s.zawy dO Krokowa, przy ~:idzie tk()-

l·ejo~ caiechał na f ll't.mamcę. 
~zkanie w Chicago, to też nic ma wcale Wo-źmioa Ignacy Kuilińsild, który &<>-
zamiaru żądać od mFi'jonerki amerykań- stał się pod. kołia lokomotywy, domał ro& 

skffej, by przyjechata do niego do Wsi LI- bicia czaszki. 
p. Józef Kotecki, mieszkaniec wsi Lip. 
~- gmilny Niesulków, powiatu brzeziń­
skiego odn.ósł się calkilem poważ.nie do· 
ia~ świetnych P,ropozycj! matrymonjal- · 
liYZh. 

- Strasznie łubie wesOłe Powiedze­
nia - mówi nam kandydat, tiśm!iecha­
jąc si·ę pod dość pokaźnym wąsem za­
wadjacko podkręconym do góry - gdy 
by moja przyszła żona była smutna, to 
ii:stem przekonany, że ją natychmiast 
rozweselę! 

- A ja~ si'ę pa11 z nią rozmówli? 
- Znam polski, rosyjski~ slab'iej nie-

miecki. Angilelskieg-0 chętnie się będę 
u czyt 

pka, powdatu ~rzezińskiego. 1 M1m_. o, li:ż pocią~ ~tychmiast wst.t;r;y. 
Obecnie z !lliec.iierpUwością oczekuje ~ 1 w~.a.no dl()ll l>O.:U0 c Jek<arska,, 

. . . . me ud.aro 1S.1ę go u.Tat-owac. 
odpowiedmch ofert. . K~ po upływie 1dlk11 .inmut :w,_ 

. -- d-- zion-ął ducha. ' 

Nie zdecydowat się w.prawdzie w je­
dnej chwili, gdyż jako człqwJek statecz­
ny, przywykł do sumiennego rozważa­
nia ws.z.ystk.ch swych projektów życio­
wych. Dwa tygodnie · wystarczyły mu 
jednak w wpelnośoi. Wcz,oraj wsiadł na 
b1;yczkę, pożyczoną od są.siada 1i galo­
pem prz.yjechal do red. ,;Expressu", by 
z1ł·ożyć odpowiednią ofertę matrymo-
njalną. , ,; · · . 

Pan Kotecki jest.„ od · tr.zynastu lat 
żOQaty. Uważa jednak~ iż fakt ten nie 
powinien odegrać żadnej mli, al,bowi.em 
porozumfal się już w tej sprawie ze 
swą małżonką, łdóra za 60 tysięcy do„ 
larów zg<>dziła się go odstąpić amery­
kańskiej miijonerce. . 

Pani K:otecka zaopiekuje się również 
jego trzynastoletnim synem„. 

Jak nas zapewrnial p. Kotecki, żona 
kocha go gorąoo, lecz me chce stanąć 
na przeszkodzie jego szczęściu. . 

- Pragnę · zbawić duszę i serce a· 
merykanki - oświadzzy.1 nam Kotecki 
- wiek miljonerkl - zupettńe mnie nie 
obchodz-i,,. B-ędę ią tak ściskał i kochał. 
że z pewnością będzie ze rnnie bar.dzo 
zadowolona! 

Pan K. jest wiel-ce utą.lentowanym 
flecistą. Już od narmłodszych lat zdra­
dial wielkie zamiłowanie do muzyki i 
w całej wiosce byt uważany za mistrza 
organków. Gd'y podrósł zarzucil organ­
ki i całkow·c'ie poświecił się fletow:. 
który obecnle stanowi jeg<? źródło u· 
~rzym<A.nia. Jest oo grajkdem. Żadna uro-

w iftlM 

Języka rosy1skiego il1auczyl się pO<i­
czas wojny. P. Kotecki byt dragońem i 
w clągu pięciu lat walczył w annji ro­
syjskiej na wszystkich frontach. Gra~ ró 
W11ież w orkiestrze·wojskowei i wszys-

40-letnia panienka • 
I Owies -

czyli zawikłany epilog romansu, którego prolog był . 
zupełnie niesk9mplikowany. 

cy SJę zawsze zachwycali dziarskint ł.zdź, 12 1:iistopad:a. ma. Pooiew:aż Kor.aiwi-cka pracowiała ;w_ 

flecistą. Czte:rdz;i;eS>boletnia p.a,nna H~le:na Ko- fabryce i illiieile iza.rahiał!a był pr·ziekon.a-
- Jestem strasznie odważny, jak rawieclm od ·Jci.lku ~esięcy ani·ał:a nMtre ny. iJe mu pomoże w łdopotach ma:te;rjal 

każdy dragon - twi'erdzi1. - Słysza- ?zo.nego: Był wm ;0s;ęmai~tt.qlietnii WaJ~r .nyoh. - . . . 
. . „ , . . J~n Owies, mł·odZ!łel!l:1.ec WJ.elce pr.zysfoJ- · P"1:1lllenka n1-e tbyła jedtlla!k skoria d·P 

tern, ze ~merykank1 lubią rozne l(Jlziwa- ny, 'Lecz pozbawiony dia1chu :na<l. gł-ową i żadiny'C'h prezentó·w. 
ctwa-, ale-mnie to zupehtiie' nie Przeraża. nie ~iia:diający :i.la.dny.eh tród~ł utrzyma Gdy na. :skutek jego u.simy.eh próś1b 
&•&»aa aa a +e•• wmoe ... diawalla :mu nielk:iedy kilka :złotych, ma­

wtiiała stale w ten :spo:s6b: 

Jak n1ama dla lekarzy, Jo n1ama 1 dla pac1entów1 •. 
--=-=---

- Nie myśl, ie mi tak hwzo na to­
bie ~leży. Mogłabym .zn:a1eźć 1000 na-
1;ze.czonyeh bo wszyscy mi mówią ,że. j.e· 

Jeziorski „leczył" przyjaCiElil Wódką •t·~iiti;,r;t?r;,..~~. i~~~ 
W ten sposób, fe !!O arzmotnął W ~łow~ butelką ba.1rd1z.o kocham ... Nie można j.e.dinak po-

I 
I 

..... "' """ 't wiiedzliieć, 1Je ty j-es:teś ·p.rzy5tojtna, albo 
alembiku. młoda:„. Śtnilać xni się che~. gdy to eły-

d 
.szę.„ 

. ~ó ź._ tą listopada„ pa.dk~ uważ.a wód~ę. za lekarst~o, to OZJteTdmiierst.01,eitnia painienk:a robiła 
, . Stam.slaw Jez1~rsk1 Jest z ~awodu tez tli~ za~ier.za gosc1a c~ęstowac. się pons•ową ,ze złości. 
sp1ewak1e111 poi;l-worzowym. \i\ wol- Jezwrs\n me starał się g.o pr~eko- J . t! , t · ,,_1...~,,!;t; ... .: cofnr'e•z. 

h h 'I h od ' · · • „ · d ł d , h - - ezen W !C-J .,.;l.l'w u;. u.ue .• nrc. C Wł ac ~racy , po.sw:ęca S!ęl nac, lZ, 11.1e przysze 011 W C ~rakte- t eh ł6 odbiorę ci piieniad!ze _ woła 
mek1cdy medycyme. lecz, Jak dotych- rze gosc1a, lecz lekarza, to tez bei- i,! s w, • 

czas. bez, w•ększego pov::odzen:a.. wz.~lę~nic mu ~ię ~~leż~ h~n~rarj~11'! wf · _ Skłamałem. Je.steś młoda i rz • 
. •• Docta.t!fC\\ ~; zawód spraw J mu postaci. pr~ynaJmmeJ dz1cs1ęcm k1ehsz- t ', _ od owiadiaił CMetuypowa:y r. 

iuz na•A>et większe klop.oty. ków wodh . s 0 1T' P 
Pewric:~o dt)ia od wiedz.ił serd~cz;i.-e- Cóż- jednak mógł począć z chorym, main.M"ł :. • · h •, ła: ~ ailezwy.kły epi-

go konwa11~ Józefa Antonowskiego kt6 który w żaden sposób nie dat się prze- 1 g 1 
'
0 "c w m1a 

!'y po wvp'..::.iu wicl~sze ilosci wódk! me konać? . , . . '
0 

·Gdy Ow.ies zat'Ohił dw.arl!Zibeśdia ·zfo­
:t1 zapaul r:~ zdrowm. . . . 

1 
• Pr~sff go, ' trumaczyl.. gr~z1l, a gdy tvch i m<loś<:!.' zak(1!llumkowa-ł 0 Lem 

. „Me !yk ~Iut s;ę w swoim zyw:n1c. nie os1ągnąl w ten soosob zadnvch re- · z . ~ ł ___ ,~ · n' 
\l h · d t 1·t l t · I ć t A- . · nat'lze·czom~J ZJalHa a mu n,;t uncy me 1ą-• atyc m a!:>' 7aor ynowa row4 m c1 zu itat )\V, wyrwa1 ntonowsk1cmu bu- d 1 ~ 
kę „cv;.,5t,::f' zapewniając Antt.:now- tell{ę i grzmotnął go nią w głowę, wo- ?Je. , ,, • • . 

skiego. że jest to jedyn~, najs!rn::~czn!e~ tając: Prsz~od?w~y ~byt :s;>oz.no Slę .7'or1e:; 
szy srudt:l\ na wszelkie dok~hVO"Ci - Jak niema dla lekarzy, to niema i towa •. ~ ~y.iuaicp·, alibo'Y~:e:D:?- ,sitwicra.zL 
~powod .. •\vatlC nadużyciem trUt1kóv.1. dla pacjentów! k:rad:mez ~uz po IJ'o·zsi:i!l!Mu &ę z wybraną 
L, · Chory nie protestował, gdV'ż 1 on w „Pacjent" \.Vs.kutek otrzymanego cio D.-.remille szuka ją od k:Wru dtń. · . Pożar, !-!.lębi duszy miał również wielK:c prze- stt stracił przyt.omność. Koria'IN-ń'Cdka niajw~ u.Jcr.-ywa 

, . . . , \.;a1ianie do wódki. . . . Rana na szczęście okazała się do$ćlsi~ przied nim, ~>it-1.ż m~ -~ inoże jej 
Na poclwomu d.owu. przy uhcy Protr- Posiano natychmiast po akml.Hk: lekka. to też już po kilku dniach powró- odnaleźć, 

łfJQ'Y~ej 88 wyl'lliild ' P;O:~ar ws~utck zap~a _Po chwili wywiązał się zasadniczy cif cal~owi~ie do zdri:i:yia. I Mł.oc!'?.i.e·a.ie7 już ~iem ~~-
~llll& s:ę benzyny. Og1en ugas1ł drugi oo.- . spor, Jcz10rsk1 znalazl SiQ przed sąd em. wał z ozcnktt 1 s.tara się uzy&kac ptC'l'llł\• 
dziaJ .uaŻY. ł Antonowski twierdzi?, że w tym wy Skazano go na mies-iac aresztu. dzie. O wszystkiem zawiadomił p.olic!~. 
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Dziś! -,c SINO „Kto przen1kn•e t 1em01ce serc kobie Motto· cych kto zbada prze.Jas1ne puszcze. 
• po których krąży miłośćr" A rm a 

Potężny film tragicznej miłości do upajająco pięknej kobiety pod tytułem , 

,,s FONJA Z YSŁO '' 
przedstawia wstrząsaj~ce dzieje dwuch przyjaciół, którym zazdroś~ 1 zawód sercowy wkłada 
broń bratobójczą do rąk. / 8 Scenar;usz według· znakomitej powieści Hermana Sudermanna. 

Ołówttą rotę Kusicielki dla któr~I mężczyinl stawi:.. ą życie na kart~. Q R ETA Q AR B O 
gra fascynująca zmysłowa pięknoś4! ••111•!BWfB-

„Symfonja Zmysłów" i~ai~;a:it~~~i~ka podr6t w zaklęte „Svmfonja ·zmysłów" 
„Svmfonia Zmvsłów" SymfonJ·a Zmysłów'' to hymn. wyśpiewany na cześć przv-

,, jafm 1 wierności przez wielkiego poetę 

'
.S„1mfonya Zmysło'w'' to s~atańska n•z:ełęcz ztflvsłów. walk 
, " porywów 1 śmierci ' 

~--------------------------------------------------------..... ----
Od godz. 1 , I d d 3 • cena 1 po. o go z. -eJ wszyatkich mieisc: 

to pasmo tozpaezliwych zmagań ducha 
w labiryncie zazdrośei. 

to jeden potętnv ako• d serca kobie­
cego, któredo wyroki są niezbadane. 

.M~łżeńst~o. O tem, co nas smuci i wes · li. 
ni~ JBI~ grube~ m1IDŚGI Co będzie z ulicą ~iotrkowską?-"Przestępstwa sanitarne", które 
twierdzi znakomi.ty pisarz uchodzą bezkarnie. - Wiszące pomosty śmierci win,1y być zn.e-

francusk1. • W d · · dl · h h" ·O 
Cz;y mał~ń:Stlw-0 •mhtja Włość? Zapy- Słone.- ynagro zen a p1en ęzne a "prze1ec anyc . - becne 

=~ =w~ ~=~h1 c~!ę~ przystanki tramwaiowe nie spełniają swego przeznaczenia. 
piralkt.yoo diu.żo także - p.rzcczą~-ych. b b 
\V/łiaściwi-ej byłoby !Zapytać., ozy w mrał- Lódt, 12 listopada. wobec tych mas lota i rudu Sprawa regulacji ruchu ulicznego w 
±eńistwie, :r'02JU!Illiimyrii jako słałe współ- Dotychczas bylo jakoś znoś'1ie, ale płaci się karę! Warszawie staje si$ tam z każdym 
iŻiylcie iiniędzy pooząitkow-0 z:akochainenli, od kilku dnf, t. j. od czasu, kiedy padają *** dniem zagadnieniem ~oraz więcej palą-
rwięciej :j,est datniydi na fo, abv miłiość za- obfite deszcze, sytuacja przedstawia się Dość cżęste bywały ostatnio niesz- cem. 
bió, ozy też - aiby miłość poditn<:ymać? wprost nie do zniesienia. Mamy tu na częśihve \\rypadki podczas „mod11ego" Jedną z ważnych !nowacji, która ma 
·W itym tież s·einsńie iiedino z .:zasąpii\lm pa- myśli stan rzeczy, panujący na ,;kana- dzisiaj restaurowania domów. Ofiarami być zaprowadzona w stolicy, będzie 
cyłskiich rozpisiało ~tę <:o dio kwes·tj:i, 
czy małzeńistwio jest ~hem mHości. lizowanej" ulicy Piotrkowskiej. ich padają _, rzecz z1•ozumiala - robot p-rzymusowe ubezplecza\1fo właścicieli 

J>tr,ziede~1Qdem IDa'płynęły odpo- Chodniiki i iezdnia pokryte są w 11aj- nicy murarsGY. Ze \VZględu na dorożek samochodo>vych od cywil.nej 
w1~c1'z.i twlerd!ząice, w wi~k:soośd O'peru· ruc.hMwszy.m punkcie (od 6-g.o Siei·p- beu1ieczeńatwo pracujących odpowiedzialności. 
jące s'liarDwemi baniałam.1,, części~wo nia) nalężał.cby 'ustalić i ujednostajnić typ Ubezpieczenie to będzie polegać na 
uciekiająoe isię dlo pomocy w:ięksizych iub grubą .p&włoką rozmiękłej gliny, piasku rusztowaf1 murarskich, które jak do- tem. że wlaściciele dorożek konnych ~ 
tn.ni:eiszycli ~. !!JIClO&ół z wiieków U· i kamyków, tychcws, nie dają gwarancji bezpie„ samochodowych nbezp.leczają się w od 
hi egły:ch, 

J:aikiś dowcipniś inawrią:zał do w~eir.sza po której człapią polit-0wania godni P'rze czef1stwa. powiednich towarzystwach asekuracyj-
Boikaiu: - ,,Złoto nawet bnydo<;je dafe chodn1e. \Vidzi się wiqc 11Tymitywnc ruszto- nych, a \Vzamian nie oni, lect szoferzy 
oddeń piękności" ia1by d!owiod!cić, że mą,ł Auta i dorożki rozbryzg-ują szcr·o- \Vanla, wiszą\:e na linach, lub sklecone z będą pociągani do odpo\viedzialnoścl. 
żeim·bwo to wptmJWldi2lie a.: pewruośidą !!'rób kiemi strumieniami bł.otnistą ciecz, któ- cienfoich spróchniałych desek. Zaś „rozjechany" obywatel otrzy-
.tnlłości, ilie'C!Z moż.e być >t~ girób o:l bied.y d · · k · · C l ·11 k Po\"ir1·110 hyc' doz\.Volo11c stawlanieł my\•rac~ będz1·e 
zr·oś.nem dJLa dusz u;wU.ęzi<on:yich mfojscem ra os1ęga az am1emc. o G. rn ·ro- .• • , " 
pobytbu 0 !ile j~t oopowiedtni<> o:złoco.ri.y. k6w mą przechodzień do ominięcia po- tylim stałych rusztowań, jako najbar- . wynagrodzen1e pieniężne 

Inny 'ZllW•U cytowiał de Sain.t-Evre- ważną przeszkodę w postaci gliniastej dziej odpowiadających swemu przezna od tow. ubezpieczeń, w którem asckn· 
monda: „Mę2lc:zy.zn.a ma fylko dwa dni góry, lub stosu belek, szyn i barjer. czeniu i gwarantują-cych bezpicczefl- racja wlaśc:dcli pojazdów bQ<lzie przy-
szczęśliwe w małżeństwie: wtedy gdy Sytuacja przedstawiia się zgola bez- stwo pracy. musowa. W razie śmierci ofiary ru-
:!onę :poślubia i wtedy gdy ją grzebie". nadziejnie. Nic nie wróży narazie zli- Rusztowanie takie składa się z dra- 1 chu ulicznego, spowodowancJ przez 

!tllag~ ~~w:t'=~;;;y,s:k~=~;Y~~~~ kwidowania tego bin, . pionowo ustawionych, na których; przejechanie wynagrodzenie otrzyma 
ptis:ma wy.b1tiny ws.półc~emy pisnn fra:n- fatalnego stanu rzeczy na głównej ar- szczeblach opierają się odpo\viedniej · najbliższa rodizna. 
ctvski p. P:au1 Ga.uM.ieł'. Piostawił ikai~~- terji komunikacyjnej naszego miasta. grubości deski. ,. Możeby i nasz komisarjat rz~du po-
1ryc:znie •opitymdsi)"CiZllą teizę. Póki mieliśmy dnie pogodne, można by- . !cdnocz.eśn.ie nalcżal?by . wprowa- ?1yś1ał .? tej ze wszechmiaT pożądanej 

Małżeństwo to nie śmi.0rć miłości - to ieszcze jako tako znieść ten dzic urza·dzema, zabezp1eczaiące prze-1 u10wacJ1? 
mówi GauHietr - ~łość, która przej a- typQwy bałagan magistriacki. chodni ów przed spadającemi cegłami, ... * 
wia się początkiowo pako mdołość • na:mięt * 
ność, :ruaijs:iJini,ejsizy instynkt ga:tun:ku, obecnie jednak, kiedy weszliśmy w o- odłamkami muru. Jeżeli już jest mowa o „inowacj'.lcl!" 
gwałtowny, ś1epy i troorz.e.czikę obłąkany, kres ciągłych deszczów jesiennych, ma- Istniejący obecnie system odgradza 1 trudno pominąć milczeniem prymitvw­
nie jest z pewnością g•odną pogardy, ani my prawo wymagać od magistratu, by nia dwiema deseczkami chodnika przed: 1wch przystanków tramwajowych w 
potępie!Pia. Lecz neczą malieństwa jest doprowadzil ulicę Piotrkowską do po- restaurowanym domem jest .z~yt pry-1 Łodzi, zupełnie niep.rzystosowanych do 
ująć ją łagodnie w nurty, oblaskawić ią. ządku· mlt'·-wny i niecelowy. BardzteJ odpo- 1 wzrasta•ącego z dnia 11a dz1'"n' rur.ł,1u 
a nie zabijać, przekształcić i kierować I r . ·. . . . " ' v -

ku doskonałości. Pm:niętajniy, że niiłość Jakze paradoksttlme przedstawia się wiednl byłby prowizoryczny daszek, tramwajowego. 
fo s:i;tu..lta, to dzieło, kt6reg0 nigdy za:koń fakt, że za rzucenie ogark;a papierosa, sporządzony z kilku desek. Obecne slupfoi z czerwonemi dcsecz 
czyć nie nio.żrut. który jest nic nieznaczącym pyłkiem */ kami spelnialy, być może, dnstatccznie 

Mimo be1zba1du oby.c:zajowe~o. ldóry *"i*ii3 = ™ • swą rolę 
był naturialnym owocem wojt!n.nego· o~- s 

1 
~ 

res u, wydaje mi się., .że ll'as•ze małż,eń- Lud K z· er cy z wy sp a om o n a przed kilkudzi~sięcłu latami, 
stwa obec'!l.ie s®iieir,owują swe żyde ku V _ liedy ilość kursujących na mieś:.:ie tram 
tr<.mu ideafowi dzieła szt11\cl, ku tej sym- I kl. · · · wajów byia minimalne. Dzjś w dobie 
: ·1:ji we dw·oje, w której nieuiliknione uznając dobroć serca P anta tora wyr.ze I Się pieczeni pojawienia się coraz t-0 innych nume-

drobne dysonan;sie codziennego żyda de z zacne20 "'białego" „ rów, kiedy rzadko który z na}rdzenn:cj­
osłabiają wspólnej woli zespolenia .Się i 
v,rznos,zenia si1ę wciąż wzwyi w dobro- Jedną z ofiiiar krwawych mzruchów febra, a w mi-esi~cach letmch moskity i szych łodzian orjentuje się co do ulic, 
czynnej harmonji. na wyi&piach Salomona, sikierowanycll ol!J,~zymi•e białe ll1rówki są plagą aię 4.-0 jakiemi przebiega ten ozy ów trmnwaj, 

Dz::s~1ai małżeń.stwo wymaga od stron p.rze~w euro.P~i7zyko~, i~s! Anglik Ą; ;e:n:icsfonia. nieodzo\vnem staje się zaopatrzcuie 
obu daleko bamdz:iej ~k'.om;,!ilm\~aD:ei i za B. T1~ę, włas·~1.ciel wielku31 p1i'Ultacri Mr. A. B. Tice zy.4:ał sob1e zaufanie 1 przystanków w informacyjne tabliczki. 
raz,·~m dialieko bardz.1e1 oaJ'kow1teJ wia- kokosow. P01111o~ł on ogromne , str.ą.ty, tubylczej · IUidnośd, zlożonej przew~żnń.e N t bi" k I t l (j k t , t· 
jbnności niż niie~yś. Uo swej wdz'.ęl;z- spa:.Jono mu ?ow1em maga1zyny i fabrykę z ludiożerców. · .. a .a icz a~ 1 yc l a o .zr~sz ą 
nej roli małżonki kobieta dołącza teraz tłUJS:Zczu r·ośhooeg10. 5,_ .· hł . h . 'ł . dz1e1e się w stolicy) oznacz.ona JCS. do-

Wł , . . l , . k . 1 t „ k 1K·oro wy ouc y rozruc y, z1aw1 się kt d . l . k . d 
często rolę współpraoowniczki. Zdąża asc1ei;·e . n'.11w1ę. sze1 Pan ac11 . <>- u ptantiatora kiraj·owi.e~c 1 oświadczył: ta me trasa rnrsowama az ego tram 
naprzód i pracuje w tym .:;qmym rytmie, ~'o.sów na swu.ec1e wz?~dzał za~S1ze t>O-- - • • • • • • • • , Waju. 
Cel małżo1nek Stai'e się iówna 1:cmu z CTZlW .swą wylrzymałosc1ą na khmat pod z Mister, me obawrnJ ~nę, me <:t s1ę ,. K t . klb . t K "" Ł , . 

· · · 'k · · · d · · t · B ' nk' · · 1:, osz , Ja y pornos a . L. • m1111-
~ch waforów ~óżny.ch lee<z 1zespol·oinyd1 z~-ir.oLn:Ji owy 1 Jie>st pe ynym europe;c:zy- 1ll1e s a1n .>e. uay 1 musimy Cl spa ,c, . . . · 
:rc;.dzl się. harmonijny za pa!:, radość w wy ki.em,. który mioże mie~zkać na wys piach j ~oś. ies.t biały, a!e n~e zam:rr.dujemy cię m~lny, a wygoda dla publ.1cznosc1 -
siłkiu i s·zczęś<i<lie w powo.:J!z,eni\l. Niegdyś S.aJ.oman.a. he·z na·~ażen1a na .szwa~ swe 1 nie. z+emy, ł'omcwaz byłes dl.a noas do- wielka. 
szczęśliwe małiżeństwa były tylko sharM go z.driowi:a, panu)'e tam bowiem w1ecz.na I bry 1 dawiąłes chorym leką:r1stwia, Byfoby również pożądane wprnwa-
monizowanieni cieles;nem; d'Ziti są także · · ~W1'1M!lii!'Wi H•• dzenic, przynajmniej na główniejszych 
shm;m?3izowa'!1iem duch()IW~. ~ T·ak że ~k~e~.:ały i zbHtały do lu·dzk.ich mPi- Illiej w ?.·ol~.ce, g.clz.ie niest~ty z więk- u!lcach miasta. świetlnych przvstan­
mał:ż.en;stwa me mogą hyc mp.dy .liro- hwosc1 ideaht. ,szyun n.iz ll!lne narody trudem wy·zwalia- _, , . . . _ · . 
be3,11 mi~ości. Wprost przeciwnie: - hę- Tyle wybitny pfa,arz frrancuski. War- my z zab6j·c;z-ego po·wojenne~·o bezładu kow, kt01:e, ?ędąc Jedn~cześnie słUI~<'.lJU 
·~ M,ę. \ltleush:in.<tllię miłość odirią,dz,ały1 u~ to słowa te P"~~my~lcć b01de.;i s·~~zęgól· 1obyc:zajowoi'Ci, reklamowymi, szybko .si.ę amorty:z;UJą ; 
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Z9·1etni mężczyzna. Z4·1etnia kobieta 
winni wstępować w związki małżeńskie. 

Proh1em wieku odpQwdiedniego do lmore w znacznej mierze przyiezy.nił się 
małżeństwa hył jut nieraiz wysuwany. do szczęś1iwego lub niesz.częś11wego p.o­
Nieraiz zastiaatawtiian-o się nad tem, czy życia. Amerykań.s<:y wcze.ni zbadali przc­
j'iest Tu W1Slka:mniem, aby stanszy męż.czy.z i szło 5.000 wypad.lców, tt> z:naozy porów­
n:a p'Oś'lub:ił mlbdą kobietę, alho sta<rzeją !niali wiietk 5.000 małżonków, którzy się 
aa się kobieta mło<leg-0 mężczyzn~. Ró- po kiróts:zem lub dłufaz.em tr'W!aniu mał­
w.nież me.raz ~ta.nawfano się nad kwe żeń.sitwa ;rozwiedli z widciem takich par 
siją ~e-nia naj.lep:szego wieku dtla małżieńs1kich, które żyją ze siobą z.g·od­
wstęp.owallldia. w llwiązki małżeńsfote. we. Wy;nii.k tyich badań je.s·t ogromnie i'll-

Ziarówno lie>ka:rze, jak &ooj•oJoogowie teresujący, albowiem oikia:zafo się, że po-
trwiierozą, oo dla mę.tc:zyiz:ny tlatl~ps1zym międizy w:e:kiiem mał.żoI11ków, a s:zc·zę-
wiellci.ein dfa małżetistwia ieiSt lat 29. a ś·ciem małż.eńsllci,em. ,z,dtaij.ę się istn:i;e~ ki-
dl:a kobiety 24. sły .z.wiąz.t>k. 

Statys-Łyika wykazuje, że S'amo .iyde , Jest to oczywiście tylko jied-e.n ptl!l1kt 
czy<Dli .mdrość tym wymiogom, bo prze- ·z ogóli!JJego komp:lieksu warunków poty­
'W!a.ima U.ość mał.żeństw bywa mwieran.a cia marżeńls!kiiegic>, a:le jeden z :oiajdio0m-0ś-

Dawno niewidziany 

EDPIE POLO 
w obrazie p, t 

Babater nlń~kiei ~pelunki 
e!tropejskfej prc.dukcji 192"//20 

wkrótce 

ODEOH- [OR~O 

er. s. 
---------·-·~-

Dr.-

nanepsza 
marka 

światowa 

ST. BIBERGAL 
MONIUSZKI 11. - Tel. 63-22. 
Choroby skórne i weneryczne. 

eleldr-0terapja. 
Przytmufe od 8-'10 r. I od 5-8 wlecz ~ 

li~nie i pr~~~o 
pisać m:zY Kaligraf ptiZeZ h1<lzi oo 25 - 30 l:at. lejszych. ., _ 

Dane statystyc~e wykamją, że co Pl!'lzy ~baid1ani.u 10.0 wypadków rozwo- l000000·~000000<*>00000000Q09.Q000000000W· · 
się tyozy małżeńistw Zia.'W!ier.a:nych w star dów w stiame. C'iinidnau s.t-w~e.rdzoni0, że I" Pr c wn, kołder 
s:zym wi~ku, t<;>· u 1?ę:Z.oz~ sbans.zyic~ nl;!~dia d;ż:ię'!oz-yn.a pon.iż.ej ~,at 20., P?śl~- 1' wa~w~r.h 1*apuchowych W 

L. BERMAN 
oraz poµtawia wszelkie brzyd-1 
kie charaktery pisma w ciągu 
15 lekcji. Zawadzka 19, fr. 1 µ zdar~a 81~ chęć ~s~ępowa;n,~a. w zw,ą:zik1 1b.ia1ąoa. mę:rozym~ . sta.Jriszego od S~·abi~ W LA. UFER J LANDAU I 

miał.teń1$,}Ue częs(:1e1, aniitell u kobiet. 10 lat kilka ma m.n1e1 szia,n,s dio tl"W'a~0<śc1 W · _ 
StwiierdizOtllO, ~ w Et1ropfo środkowej n.a te~o zwią:z:'ku, a:niżeli kobieta, która '\'ty- u CJ1otr~o~sk4' 71 w Podwórzu • 
100 iniężczyzin wst<>pti"1'cvch w zwia1z:kii chodzi za.mą? pót:nie1· i wyb.iet4a sobie • poleca w wielk!m wyborze ~ołdry. PrZYJ· LECZNIC A.' ł. • , · • k" '." 1 · • • "' , · • . a mu:e obstałunkt z własńego 1 powierzone- . A ~~ ma.1zensilue w W.l'e: u pona·d lat 60, przy- męzczyzm,ę w tow.nym w:iieku. Dals1z<e ba D go materjatu. po b niskich ceni.eh. Kołdry """'dia ,z;aliediwi.ę 10 ikob:et, d:amiiia Oftl"lzeds!i.o1br.a:ne w :iininyc-h 11u0astach & puchowe wyrabia~y masz»nowo I ręcz- A lekarzy specjalistów' gabinet denty 
i-- r- "' m - styczn~ przy Górnym Ryn\rn. 

Am.erykaii-scy . ucz.-eni twierdLą, że Stanów Zjedinoczo.tlych dały nraogół po- A UWAGA p . nie. d j t a Piotrkowska 294, tel. 22· 89 wdek osób zawi ra· It :m 1 · • t 0 dooh It t a . . racown1a prowa zona es przez A . ~ Jący<,: . a zien.s 'W ne rezu a y. P l. Landaua. który po c:lłutszej praktyce (przy pr!ystanku tramw. pabjanicl;'ch) 
a powrócił z Parv~a. przyjJnUJe chorych w chorobach wszyst• 

Zagrzebane miasta Afryki. 
!!!•eeeeeeooi0iliiiiii&i0GieeiC!X?~· Kiieiii~&• kich specjalności od g. 10 rano do 6-ej 
l!I • ' • ' po -poł. Szczepienie ospy, analizy (mo-

W sobotę, dn. 12 listopada 1927 r. w lokalu rzu. kału, krwi, plwocin etc.) opera~1e . 

rasoym Pr "'· S1e•rr~za :" 3/~ orędzie sięl Poraditru31. złote 
Le )tis 1V\agna zosta~1ie niebawem odkopane. 

„Jutro rano wyruszamy do r.uin Le-1 Kazałem zaprowadzić s!ę do fryz~ 
ptis Magna'y" - r~ekl d'r. Bartoccin~. jera. który o:gol1it mnie starannie, .uży­
wloch, k1ierujący wykopaliskami, Z PO· wając zręsZlta do tGgo mydła francus­
dziękow.aniem przyjąłem zaproszenie. kiego, luster belgijskich i brzytwy, o­
Nazaiutrz, wczesnym ranklem. 20 na- 1 raz nożyczek z Soli>ngen. Oryg·~nalna 

1w!r.m!t't~.!.HJ !ml~H~![!~ t~~~~ i:Er:.~:,:r:::~ ~;f:::,'. 
wą. Roentgen. Elektryzacia. Zeoy 

Początek punktualnie o godz. "..-tj wlecz. I sztuczne korony ztote, platynowe 
Wej~cle bezpłatne. Wejście bezpłatne ' i costy. 

Zarl!ląd Stow. KomlwoJ,.ter6w LO.H.P• W niedziele i święta do godz 2 oci 101, 
;;+&i?J~·~ 

szych aut zaopatrzcnych na drogę, ru­
szy1o w kierunku pustyni. 

Dw.a tylko w1c1_aó kolory: niebieskie 
r1iebo i z.roto - żóHy pląsek. W oddali, 
na horyzoncie, popn:1e2 rozedrgane gq­
rąccm powietrze, Wridnleją szczyty A­
tlasi1. MUamy wyschłe łożyska nrnk I 
strumieni;, groźnych w zimowej porze. 
Odzieniegdz;e wzncszą się ścia·ny - po 
arabsku „fondue", pod któremi kara­
Wl}JJY chronią się podczas burz pustyn­
nych, wyrzi1cajqcvch piasek n.a sto mę­
trów w .14órę. Tu j ówdzie ukaaiią si~ 
w dali, jakby powtykane w p!ąsok czar 
ne miotły, w których po chwili rozpo­
znajemy samotnie stojące pa.liny. a po„ 
lll'iędzy nćemu trzcinowe chat~r. T·ó ma„ 
te oazy odcięte od Ś\Yiata. 

, DoJeri.dż.amy do mieJscowości Iioms, 
opasa11cj wysokim murem, z na1d' które­
go wystaje tuz.tu minaretów i koput. 
Miasto to nazywają .arabowi:e „najbtie!­
szem l1 miast". Vv glóvn1ej bramie ocze­
kują jeźdźcy arahscy w malo'\\'lniczyc.h 
mundurach. \Vjeżdż.amy do najbardziej 
romantycznego miasta, tajemniczego 
pełnego zaułków. -

jest fryzura arabów. Olowy mają zu- D. zi:eła dokończyl przed śmiercią (r. , 
pełnie wygolone, a tylko na samym 211)". 
środku glowy Pozostawiany długi kos- :Oztsiejszy wloski minister skarbu, 
myk włosów, za który po śmierd „Ma- hr. Volp.i, wysłal przed 5 laty do Leptls 
!lornet w1ciiąga duszę ·do r.aju". A arab- Magna'y ok:ofo trzystu \Vlię.źniów poli­
ki? Naturalnie, noszą fry2mrę chtopięcq ty;cznych. - Odi tej pory wywoz~no do 
w rozmaitych odmianach. Najczęściej morza po kilkaset wagonów piasku 
spotyka się wlosy zakręcot\e w miljon dziennie. Dniś przepiękne ,,Thermy" 
loczkóv:, lub też fryzurę •. a la T!tus". (lazienki.) wolne są od piasków 1i ogl~­
\V świ;ęta farbują włosy na czerwono. dać je można w calej wspanialej pros­

Pięć minut drngj od łfoms, w sa- tooie. Potężne kolumny wysokośsi trzy­
mem srecu pusty.ni, napotykamy pole p!ętrowej kamien1cy i bogato freskami 
piasczyste, otocz,one drutem kolczas- ozdo!Jlony pafac cesarski odkopano naj­
tym. Przy wejściu tablica 7J na_pi'sem: pilerw. 
„.Regione archeologioa". -. „Wejśc!e PgwoH wynurzają się z piasku te.a­
dozwofone ia o'k.azani1em pozwolenia. try, śW!iątYnie, cystenny. Na uboczu 
wydanego przez wlad.;ue", Przed piięcin stoi dom drnwJ1iiany, do którego składa 
laty l;Jyta tu jeszcze martwa okolica, z; się wyddbyte z ziemi posagi. Ml:ękld pia 
WYstającem:i z piasku połamanemi gło- sek zakonserwował je wspaniale. Lep­
-wie.ami ko·lumn. U rzymski~h klasyków tis Magna 'e śmiafo nazwać można mia­
znajdujemy ustęp: - · „Tu leży miasto stem mannurowem, tak wiele koloro­
Leptis Magna, zasypane przed 1700 lat. wych marmurów miieści w sobi.e. 
Vv · r. 146, gdy bytą jeszcze matą wi'Os- Po całkowi.tern odk0ip<miu Leptis Ma 
ką, urod!zi.t stlę tam Septym Sever, jako gna ściągać będ1lie niewątpMw.ie więk­
sy1.1 pa.trycj,uswwski.·ej. rodziny. Zostaw I szą ~nacznie i.lość turystów ii mita-śni­
szy cesarzem rzyms~im, zapragną·ł z ków starożytnośai, nit idlzisiejsza Pom­
rod~innej wiosl<i .m-ob:ić drugtl. Rzym. pej.a. 

-· ~~-. '-..~- --· • ....i..:..-
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six>koienia wym~gań rozrzutnego sio­
strzeńca, odwlekał chwJlę zapożnainia 
Ant-0ni·ego z p.rawdmwym stanem rze­
czy. 

J 
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Przycho<lzita cloktorow1i myśl, p.odo­
bnie jak to chdał uczynić Makary, od­
wołania si:ę do partji z prośbą o zwrot 
wyłożonych sum, musiatby jednak wte­
dy powJadomić siostrzeńca o sp·ęl.nio­
nym fakcie. On bowiem miał tylk!o pra­
wo wnieść prośbę tej treści1• 

Akcja spiskowców załamała się jed„ I sługi, przyrzekano mu zaszczytne sta- Ccneri 1doznawała ciężkiego niepo-
riak z powodu braku 00.powiednich fan- nowiska w przysz,tym r:z;ądz.ie OS\vobo- koju w miarę zhl.ifania się stanowczej 
duszów. Ze wszystkich stron wol.ano dzonych Włoch. . chwiJi;, w której skandal musiał być uja-
n.iet1sta11nie: „Pien1iędzy ! Pieniędzy! z całego spadku po siostrze zacho- wniony. 
Pieniędzy!" wal tylko kulka tysięcy dolarów, prze- Znar lckomyślny gwaltowny chara-

Patrzeba bylo tych pieniędzy na lnip- znaczonych na dokoilczenia edukacji kter młodego Krzywickiego i przewldy­
no broni, prowiantów, na wszystJm. Ci, sierot. IiaHna zapowiadała sie na tak war, że ten, dowiedziawszy się pra\:\,:.., 
którzy mogli ich .dostarczyć, uważariu piękną dziewcz}111ę ż,e nle troszczył ;;1ę dy, będzie szuka-! z·emsty na ni1es.nmien­
byJ1 za prawd~iwych J'obroczyńców oj- wcale o jej przyszł-0ś~. li.czyt że wyj- nym opiekrnnie. 
czyz11y. ·dizie zamąż z miłości. Doktorowi groziło podwójne niebez~ 

Czyż doktór mógt się wahać? Gdy„ Antoniemu, po dojśem jego do pet- picczeństwo, gdyż poza odpowiedzial-
by żyJ.a jego siostra, oddałaby uiewąt- noletności, Ceneri wyzna, e,o zrobił z naścią ro·z.trwonienia majn,tlm1 zostatby 
nliwic dla wysw-obodzenia Wloch z pod ich majątkiem, uzyska priebaczeni.e, lub wykryty jako polityczny przestępca. 
tyrańskiego jarzma, cały swój majątek. w ostateczności poniesie karę za swój Antoni mi.at wtedy lat 22. \Vesoły, 
Alboż dzieci jeJ nie byty wtosklego po- niełegal·nY postępek. lekkomyślny, nie żąda! dotychczach od 
chodzenia"? Obowiązki względem kraju l\Undzleniec polegat 11a sumienności wuja zdania rachunków. CDś W'Zbttdzi-
wai1\ieisze s4 od wszystkich innych. doktora„ spodzi,ewając s.ię, że gdy osią- lo niespodzianie jego podejrzenia. 

Ccneri poświęcll co ·d10 grosza cały guie pctnolctność, odziedziczy znaczny Zm:cn!t postępowan:e i zażądał sta-
mniątek . I>Qw·ięrzony~h jęgo opiece sie-1 majątek. pow;ększy jeszcze o składane I 11owczo, aby spadek po ojcu został nnt 
rot. Sldadat wielkie sumy do kas partyj- oszczędności. wypłacony. Cencri dla uzyskania na 
nych. W nagrodę za ·świadczone przy~ ł Póki Cenerl mial _uienia,dze dla za· czasie, ośwf.ardczyl, ie rachmiek przed-

Ratu)cłe ·w.losy o 

Nawet z.upełn~e łysi mogą odzyskać 
piękne wlosy, użYWając balsamu Jrn po­
rost Wlłosów, który zapobiega wypn. Ll­
niu nisz.czy łupież. usuwa swc;dz ·nie 
gldwy i pobll!dza do ±ycia obumatfo c­
bulki w1osów, również perfumy, n') dla, 
pudry wody kolońskie ·il tlnne kosmetyki 
krajo~e ~ zagraniczne po cenach nai· 
niższych. 

Do nabycia w S~ładzlie Avtecznym 

H. Hermalina, Piofrkowrdta 11 
UWAOA: .najory.gdnalniejsze podarnnkii 

gWlazidkowe. 

··························~•'><t~ 
l)RUOl I OSTATNI WYSTĘP SASZV 

LEONTJEWA. 
W czwartek, dnia 17 b. m., poiiegna Łódź naj­

wybitniejszy wsa:iólc-zesny przedstawidel szt·uki 
tanecznej Sasza Lecnt:iew, który na plerwszym 
odbytym wieczorne w F<ilharmonii wywarł nad­
~cząjne wrażenie. 

stawi: mtt w Łod:zt. 
Dłuższa moka ~ nlfemożtrwa, 

rozrzutność Anto-nijego wyiczerpala bo­
wiem zasoby pieniężne, pwiostate !l do­
ktora. 

Wówczas wmileszal s'ię w tę sprawę 
Makary, Był on przez dtuższy czas a­
gentem Cenerilego, nte mda.ł wszelakoż 
bezinteresowności doktora. W spiskach 
upatrywał tyiflro własny interes. 

Towarzyszył wszędzie Cenerienm. 
wskutek czego miał sposobność widy­
wać ttaliinę. · 

Dz-iewczyna bardzo mu się spodcóa­
la, to też starat się us.tłnie pozyskać 
jej wzajemność. 

Kilkuletnie jego zabiegh w tym kie­
rw1ku okazaty się jednak bezskuteczne. 
Niejerd\nokrotnie Balina dawała mu od­
czqć, że by.t dla niej zu,pelnie obojętnv. 
Ni1e zrażało go to wcale. Twardo obsta­
wał przy swoich zamiarach. 

tt.ałina do osiemnastego rokn życia 
uczęszczała do szkoły w Łodzi, późn, ci 
zaś spędziła dwa lata z wujem we Wto 
szęch. rozlączona z bratem, którego ko­
chała gorąco, 

Z radością przyjęla wi,ęc wiadomość 
ie wuj, ·drJa załatwienia interesów mc,­
si jechać do Łodzi i że będzie mu w tt'; 
podróży tovvan:yiszyla. 

(D. ·~. 11.) 
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W r. 1928 odbędzie sle w Turynie WIELKA MIĘDZVN4RODOWA WYSTAWA. 
Ciynłone tuż ooecn:ie przyiotowanła wskazują na imponujące umiary. Poda­
jemy powyżej projekty trzech i>awilouów-: 1) projekt pawilonu chemicznego; 
2) Iia lewo - projekt pawilonu mody i 3) projekt pawilonu przemysłu żywno-

ściowego • 

. Rudolf -Valentino został otruty! 
Fakt ten nie ule'ga już _ żadnej wątpliwości. 

Z trzę~ienia zir mi 
na Krymie. 

Scena paniki podczas ostatme1w trzę. 
sk..'>Jlla ziemi w Sewastopolu na Kryniic' 
ludność w obawie przed katakłJzniem 

nocuje pod gołem niebem. 
= ER i' 

tEATR MIEJSKI. 
Dziś i iuttQ po trzy Przedstawienia. • 
· Dziś, w sobotę, premjera komedii Joachima 

Norzana „Dar poranku", k'ióra podobna w cha­
rakterze ze słY'lJneJ sztuki · Nio.codemiego „Świt, 

Pned ldtku dnłamt cala prasa europfd- pieczeństwo dla swojej wytwórni. Pot;,.. na R. zobaczyla· wchodzących, zerwala dzień i noc" miała podobne jak tamta wielkie 

Wzgardzona wielbłcfelka i· mściwy magnat filmowy 
dokonali zbrodni. 

m przyniosła sensacyjną wiadomość o cja. która do pierwszego doniesienia r.le si;ę oo st<0lu, przywitała się ~ przyby·ły- powodzenie na wszy~tkich scenach polskich. 
item. jakoby zmarły prz~d r1lkJem stya- przywiązywała wagi, p:o tern drugriem, mi d przepros:iws.z.y · swoje towarzy- W głównej, popisowej roli kobiecej Karoli-
ny artysta filmowy, Rudołf Valentino potwderdzaJącem . niejakó. p:erwsze, zaję stwo udata się do bocznej małej sali. na Lubietrska. w głównei męskiej Wlodzisfaw 
padł' ofiarą zamachu truclci~lsJde.go... la się tą sprawą. I oto wysmkarto pew- Aktorirn· filmowa dręc:ziona jakiiemś ~iembiński, który ie<l.nocześni-e komedię wyre~ 

Począ,tkowo sądzono. ?e chodzd tutaj ! ną artystkę filmową, która podała cały ztem przeczuci.em, .udala się do budki : ~erowat. Dekorac;e !(()!!1stantego Jaokie• 

:J)OPl'ostu o bezpodstawną sensację, sze- szereg sensacyiny:ch wskaz6wek. telefon 'cznej. graniczącej 2) tą salką, wt wicza. . . 
aoD3' Pl'~ wielki nowojorski dziennik, Na kilka tygodni przed wyjawe·m Va której Florentyn.a R. rozmawiała z przy Poczatek 0 g00z. 8·30• koniec a-eh aktow 0 

1który pierwszy p.r~yn~ósl. tę wia~omo.';ć. lentina z Ameryki do Angiji, aktorka ta I byly1?i ~iedawn? ~ężczyznamL Niepo 1 godz .. ll-eJ. • . . . 
Tymczasem okazUJe się, ze wersJa ta o- spotkała Valentina w ,,Ra. ju", elega.nck. im strzezerne uchyhta rueco drzwi i pochwy . 1.ut

1
ro, mędziela •. 0 godz. 3 ,1 pó~ ostat~111 

parta jest o pewne slllne poszlaki, któ- I kalu B d V l t. dla stuchem ~·łka fraITTTientów ich ro- medzie ne PoPołudruowe powtorzenie „Dzia· . . . . . . I o nocnym na roa way. a e.n no "' z dów" Ceny PC>pularne 
IPCID1 już od dluzszego czasu zaJmUJe s1ę zaprosil Ją, a·by usiad-la przy stole Byl · zmowy~ 'l~r. wtó · · n nic •• 
-t·c~ . · I · . . ·. P 1e.ezorem po rzen1e ,. aru pora a • 
1AM1 r6· . • on wówcz.as w towarzystwie· wdowy po ........ Ppstarałem srę JUZ o ten środek- ·· 

. Pamiętamy wszyscy, że ogólnie u- 1 przemystowcu. Florentyny R .• która te- pawiiedi'rlal' jed'en z. nieznajomych. Dtia- . TEATR KAMERALNY. 
wu.eLbany artysta zmarł rzekomo wsku- · go wieczoru formatn.~e atakowała artys-1 la absolutnie pewnie i posi;ada tę wyż- · Za;pefnia się co wieczór do ostatniego miej-
tek niewdalej operacji ślepej kliszki. Le- te, ubiegając się o Jego '·względy w ·sp0 srość nad i:nnymi lego 'rodzaju środka- sca . naiwYtwernieiszą publicznością naszego 
karze uznali za przyczynę śm.i!erci c1er- Sób nlesłychan·ie agresywny. . mi, że . nie pozostawia żadnego śladu w miasta. · któTa·· entuzjastycznemi oklaskami na­

pi~ie żołądkowe, zaniedbane przez Va- V.alentino~ który miał wl(oficu dpść tej ·organiżmie. Składa się z nadzwyczaj s:radia nieporównaną wirtuozowska grę Juno­
lentrna od dt~sze~o .. czasu. ~rzyjac!ele gwałtownej wielbici:e1ki; skortiystat z d~ob,viut~ich . pr~wie m~kro~kop;jnycb o- szy ~- Stępowskiego w przekapitalnei roili arysto 
artysty opowi1adah, 1.Z. Valentino w kilka I chwili jej nieuwagi i po cichu wyniósł Plłkow ~Jamentow, pos1ada1ących tę w.ta krą.ty - ramola. 
miesięcy przed swOją przedwczesną ~ się z lokalu. Florentyna R .• owa aktorka ściwość, że w tysiącznych miejscach V: ~pawie.dzi na liczne życzenia - prz~· 
śmiercią skarżył sję na cierpienia żOłąd I filmowa, oraz inne osoby. należące do przedz'.urawiają śc'any · żi0lądka I ki$zki. s!aw1erua w :reatr~e Kameralnym. roz.p~z~a.1ą 
kowe. Pomimo r~d s~y~h, przyjaciół i tego towarzystwa. pozostały jeszcze w Rozmowę galszią prowadzono szep- się 0 god~. ~-el mmut 4:5· !utrze~ze niedzielne 
kr·ewny~h ~alent!lno .~~e ·mod s~ ~dec~ barze. tern i aktorka zdofata jeszcze posłyszeć pr~~sta _ _wieme :zp0

:;
1e się WYiątkowo 0 go-

dować Jak os, aby POJSĆ ·dlo speqabsty i W chwilę patem· wszedł do -lokalu pe- tylko tyle że proszek djamentowy moż I dzinie 9 m. 15 leczo · · 
używał różnych środk9~ domowych. wien magnat filmowy. o, którym w.lado- na niepQstrzeżep,ire wsypać do jakiegoś 'TEA~ UTB~ACKO-ARTYSTycz~y „Ot?NO". 

W czasie jego dłuższego pobytu w mo byto, że nieiednokrofoie proponował 1 napoju. · . Dziś w dalszym ciągu s:i:Jagi~:ową rewia iłk· 
L d : t ·d · V 1 · j · V 1 t' ~ 0 • • Wk , . ct• ct· 1. 6 tualna p.- t. „Oleś ma gks... p10ra Nela, Lela. 

on yn.e s an z rowia-. a entin.a pogoi·- ' uz a en mow~ enga~ement, w . sw JCJ . oncu wsze t • o sa i w mag- Szerszenia Wlina i A. wtru.ta. - Doskooara ta 
s~yl się do tego stopnia, że musiał udać l wytwórni, co j.ednak Valentiln? stale od- j nat filmo"")" ~ gr~l. u_dzial w dalsz.ej roz rewja ~ll1l~lnia codziennie widownię do ?statni~­
się o poradę do lekarza. Lekarz na tych- rzucat Człowiek ten uchod~ i ł od tego i mowle. ktoreJ JUZ 3ednak owa aktorka go mle1sca. Specjal~~m powodz~niem ciesz~ się 
miast skonstatował że choroba 3·est po- czasu z:a wroga Valentina. I podstachać n:e · zidołala. · skecz.e ·~f. eluś Ąmper z ~P J.ąskowną, Skoru~z-

. . . ' . . . - · .- nym 1 Srela.ńsklm, ,,Pai;yf1sta' z uroczą p. Pop1e-
wazną ·1 zarząd~rł operację. W czasie o- Temu magnatowi filmowemu towarzv 

1 

Nowojorska policja prowadzi dalej tlewską. „l11nd11ska" z . pełną temperamentu p. Ta-
peracji chirur~awie stw.enlzili, że cho- 1 szyli dwaj mężczyźn·i o niezbyt sympa- poszukiwania w tym ki:erunku. Przewi- tarkę, re<:;y1:acąe p. Bukojemskiej c-raz; doskonały 
roba tak. się już posunęła, iż pacjent byl ,. tyczny«::h fizjonofr1jach. Kiedy .Florenty. dziane s~ sensa~yjne aresztowatłla ni:i:ner „Dz.iec!fo ulicy" w wykonaniu ~kia KaM 
st - ' ~ ~ · -· • · mmskiego. - Numenr taneczne u!ozone przez 

racony. WWWQl&LllWL U*'A*ULWWW'k* i A•~zaz W baletmistrza Wojnara są stale bisowane. P. La-
W kilka dni potem Valentino zimart. ! skowski ia-ko Oleś K. stale bisuje doskonała pic-

Zdanla lekarzy co do charakteru tego z · se~kę tY,tufową. Rewia ma zapewnione pow.:o-

Gl~rpi~·nła, które spowodowało ~mi;erć u- ' w ~gł o 11,. y trup w kołysce. dzenie na dtui~~~· POPULARNY. 
w1elb1ane~-0 art1Ysty, hyly podz1elone. "t J:>iiś, w sobotę, teatr popularny występuje 170 

· w potowie wrześni.ab. r. do nov.rojor Czte·role.tni· chłopi,. ee ni·e· mo~~c ucr·szv· 'c" płaczącego raz pierwsi-Y w btetącym sezonie z operetką. 
·skiej dyrekcji polkj.t wptynęty prawic ':!..., Pawra Linoke'go „Gri-Gri". . · 

równocześnie dwa doniesienia, według I dziecka - soałił ·i .. e żvwcem. D~Ą PRlEDSTĄWIENIA DLA ,D~I •. 

kt • h V 1 t' • ł • . . Dzis, w soootę, o godz. 4.20- po Pol. I w me-
oryc: a en '~ me umar sm~erc;lą na , . . . . • _ . . . . . . . dzielę o g<Xlz • .12 w nołudnie w teatrze pi>pular-

tullalną. ale padł ofiarą morderStwa prz~· · W Milhu'2!i1e, w A1zaci1 , .:o«.arzył s.tę 1ak um:iar, 10dnakzę n.a<laramrue. nym dla dzieci baśń scenic~a w 4-ch aktach p. t. 
pomOCy truc!zny. jprzejmujący grozą wypadek. Czteroletni Wreszci.e za:hvitał.a mu genjaina' ,.Królew~a •. Kasla" pod reżyserią A. Góreckieg"J. 

"Aierwsze doniesien1e oplewa!o, że mfo chłopczyk, Robert Gries, poZOista! w do- myśl. Dz.edw lubiło pat.r~ć n<J. .-:gięń. Ceny nasnizsze od l.50 do 40 gr. 

'da wdowa po Valentinie, otruła go. Dru- mu wraz z lts-mie~ięc.znyi~ bracis·zik.em Wylał -""'.·ięc Roberl " :na. i·e~o · łóiecz:ko hu TEATR POP~~!~:;$\': ;tu GEYERA 
gie doniesieni~ dodaje, że kob'. eta owa · Służąca wys.zła,, polec~J.'3,c Rob.erto„ . telkę sprrytu-su i z.a.pahł. D~iś, w sobot9, e gooz. i.20 wiecz i )tah'.o, o 
mai.lada ws.pólntka w osol:Jiie p.ewnc'YO wi, by czuwal nad htads.21.kri.cm. ·-- i Zanim .słu~ą<:a wr6ciła z 18-miesi"'- g~z. 4 po pql. i 8.20 wiecz. w sali Geyera (Piotr-

t .t:J kt · , ~j "' , W · 1 ·u • · ł 2 _ • L _ t ł t t "' kows-ka 295) eJektowny dr'l'ttrat na tle źycia em i-
mag.na a N morwego_. ory. wzrasi..;i- 8,C<\ , • • pevroeJ c11.W1 ma.iec poc.zą. pr.ze cz.n ego U.bHl,c'~ pozos a .iwęg.orny ru-. gracji rosy~kiej p. t. „S;zal miłości" w premjero·. 
wctat da.we Valentina uwazal za ntebcz raź·hwi-e k~zvczec. Robert uspaka1ał go, pek. ł wej obsadzie. 



Co mó,wt .tabela ligowa? Kalendarzyk sportowy na dziś i intro. 
Drużyny łódzkie odegrały w mistrzostwach poważną Ta~ j:a,k ~ ubiegłym kale11Jdarzyku w m.isi1l~j~~m SW~ .skła&re n:ajprraw 

' . rolę puewtdtywalismy seiwn spOa't·OWY w Ło- dopodlob~J ze Spa:Ł•m w bria?llce. Za~ 
. , • dzii czyni ostatnie pocLry~i; robi sd:ę ies:z- wody odbędą się :na bodisku DOK. 4. o 

NuJ rozstrzygnbly ona m1ndzy sobq mora/nono" ;ze.·OO ~żina, lrec.z już nie~ t~ entuz godz. 2 p.p. w ' '!1-iedizi~lę. . 
"i: "i:, " ::7 Jr3"zmem 1a:k fo byfo w s;ez;onue letnim. Tak Jutro ina hoi.siku pt1z.y .ul. \V1odne1 o 

p1arwszenstwa. pi1'kat'z:e, j:aJk·?też i wiS<Zyscy :i:nini s~odow gQd<z •. 11 Tano roz~gMne :rostan;ą ixze<lo­
cy ·zida1ą sobie dokbadiru:e sprawe, ze n.a- sta;tnie ziawl()dy finałowe o mJ.Strzooh~~o 

Lódź, 12 listopada. Świadczy o tern wymownie niezwy- Ieży się wziąć za pracę P1"zygotowaw- Llgi II-ej, pomiędzy Ordmnem .d Pogonią . 
· Do zako11czenia catkowitego mi- kła równość obrony Pogoni, zaslugu- czą dlo Pl'IZY,&złeg'<> sezonu sportowegio, Ohiie dirutyn.y znardufą .się w doskonałej 

stzostw ligi brak nam jeszcze meczu jącej na miano najlepsze} w lidze. _ !11·ając jednocziefo~e . na względzie Olimp- foi;m.i~· s~~ewać się _ ~alefy gry ład-
T L 

; d " l . ć · · 
6 

b radę amsterdamską. neJ 1 amb1fueJ. Orikan Joot faworytem, 
Turystów - Warta. : yl~o egJa z. oia ~ strzcn . JeJ :a- Jedyinem s?.z:liag:i.erowem spotikM1.lem chroć i ~goo.:i lt"Ó'WnieŻ nalieży wróżyć 

Możemy zatem przystąpić do wy- mek, tracąc wszakze 14, a zaden z m- piłhrs.kit!m będą zawódy, jedyne w swo moż,Hwe zwycięs~o. . 
ciągnięc.ia na świ·ano dzienne całego ny klub w dwu meczach nie może sie po im ll"od~)u, pomiędzy Górny.n; $1ąskiem K~ła AbsiQL.w~tów . ~·ód:*ic.:h s:·kół 

· k . h . t' · . k" szczydć zdobyciem ponad 4 razy bram- a .Looz:iią~ Zaw·ody. tie .~~b;icliza~y oI~y- śr~·c~ ()ll'gam.zuiie ~ sali N~iedlciego 
,sze~egu cie awyc , momen ow, Ja ie ki ex-mistrza Polski. . m1e zaant>eros1owame, i.ezelii s:i.ę wezm:e Gimril8Jz1:uim roz~rywki, rl!owiiir:zyislue w .so 
kryJe sucha na pozorf tabela rozgrywek . . •. . pod uwagę, że komis1owy gród r·eprezen- botę o godz. 4 p.p. Najciebws1~m s.p1ot· 
A jest ich doprąwdy bardzo wiele, wy- Druzyny łodzk1e odegrały w mistrzo tować będizie 01becnie we wspaniałej fo~ kami.em będą gxy w ma:hkównę Ahsolwien 
starczy tylko potrudzić sie nieco. ' stwach poważną rolę i zajęły zaszczyt mie się zn.a1du.jąca, jedenastka ŁKS. Re- ci - Y . .M..C.A„ IO.raz kios-zyków'kę Y, M. 

. . . · , ne 6 i 7 miejsce. - Podczas jednak gdy prezentacja śląska przybywa d!o ł„odzi C. A. - H~ha. 
Mistrzem 11g1 została grozna kra-· T ~ . c 1. t w. d·rug·ieJ· ko . . · . , . urysc1 zapra owa .1, na o 

kowska Wisła, ma3ąc za s~b~ na:tepszy· lejce gier, zdobywając 16 pkt. {na 27), • • • · • 
stosu~ek brame~ 9~:~2, naJWlęce~ bo .19 Ł. K. s. zapewnił sobie siódme miejsce Ul dniu dz1s11tszym WJIBżdta BkSPBdJUJB 
zwyc1ęs~w. Ma.muu~~ bo 5 porazek I 2 . szczęśliwym startem początkowym, któ T tó do Poznan1·a. . 
mecze merozstrzygmęt~.. . ry dal im również ' 16 pkt. (na 25). urys \V 

Do tych relmrdó\\t Wisty dorzucić . ' . . J k . .l.- . ~:.. . .i..· T · :ś • .s._ .s_J_ ,1..:. ,vr." 1:._ K-~1-. ..L.t: ·• .,._.ML Ck-
. · · '· · Turyści pokonalii dwukrotrue · Jedy- · a s1ę „U1V;wi!iiJIU!LlJemY urry: Cl ,uv ·<JJUi!A cze:wslnlllt wia!~icr, 'W!ILWWOI& 'i n.'lllWA ~--

trzeba Jeswze maxłm~m „bramek strze-, . p 
1 

. ki b k 4 .0 wczorajs::?)ego llllie otrzymali urzędowego bm, Wairro zamaiczyć, lie i Warlia obs.a-
lonych iednemu Jdubowi w jednym i nie ~ omę ze stosu~ em r~~e : ' pot'W1e:rdz.enia. o odwołainiu. zawO!dów o dm ziawody ll'lliedzieme mtl-epnean:i p· 
dwu spotkaniach. Obiektem, który po-· natomiast tylko LegJ~ · zwycięzyla ich m&sil::rim.twio Polsk1 z Wiartą. Wbe•c tego czami, ło td Turyści dołożiyć muazą wi.e 
slużył do ujawrlienia 'tej celności strza- d':a razy ~dobywaiąc 11 bramek na ~~e?ytja Turystów .wyj-eż1d~ . w dlniu łe s~11ań, by ize ~otikamia. tego wyjść 
, , . . . . . mistrzu Łodzi. dz:i1S11oe1sizyan do P.o•mama,. TurysC11 wystą- zwyctt.~o. W ra'Zlle ~ię5twa War.ty. 

lov. napadu mistrz~ Iig1 - ~yła bramka . . . .. ; . "" . p.ią w aiajs:lniejszym skła~e.- a m~a'Il!o- Turyści izajmą ootate07JD!i.ie 6 mi~~ iw: 
Toruńskiego Klt1bu Sportowego, zda- Podobnemr ,

5
,specJalnosctm1. · ~I s~~- wicie: M.iab.alishl, Mar.czewsiki, Kara'Sńlaik ta·bel:i. pr.zed ŁKS-em i iza. Legją. ' 

byta 22 razy (1 :2 i 15:0) przez W·islę; sun~u do Ł. K .. · odznacz! Y się s ąs_ ie Hmc, WclWsirek, Kaha1111 Micha.J:ski II, Bał · 
Reyman I, środkowy napastnik krako-' druzyny Ruch l I. r. c. Pierwsza z U!Ch •;i 

wian zarobił przez to na tytuł króla zostala pobita dwa razy (9 :3), druga -
strzelców mając og6le:m ·3s bramek zwyciężyła dwukrotnie (2:6). Również 
„na sumieniu". ,; 1 Polonia mi·ata specjalne szczęście do 

Piarwszr · sportowy rnm polski w1iwi1tlan1 
w Warszawta. . Czarnym punktem mistrzostw dla1 Ł. K. S. ~dbierają? mu. 4 pu11!kty mi-

w. ł d .· .k·. d . . strzows~1e. W . ..11_! h '-~-·--h· .Jb . 

1
.,.. ·-----4~ · „ ...___ .... ~,'"'' · 1s y są \1de poraz 1 za ane JeJ przez . . " w.alr.Slza.Wll)llUC ·~ ow :yiwa s•1ę .irojan.vw-i. i am.. Ota% ~ ·C'..c,;.u...._ 

Pogoń. której bramkarz raz tylko ka- ~ 1~nych .„cieka:wostek ukryty~h obecni~ poika:z; tec:hnicmo : ln;strukcyj- słym.y wWoboj'O'wie-c est<md4 Ki_.. 
pitulowar przed atakiem pod wodzą w tabeli notuJemy: iWsla zdobyła \\.!C- neg.o filmu .sportowe~ it d·zi~dziny lek-

1
~ .. 

Reymana. Równoc.ześnie słynna tr6jka cej bram~k (95) niż dwa ostatnie kluby \k.i~j - atlet~ki. . W :filmi.~ tym ?i>orą u- Fd~ .~ęcony„ ,.~ ~ 
· t p 1 k" • • k t i zd b Warszawianka _ Jutrzenka razem (93). dział czołowi lekikoatlecn. polscy. Kono- iredako.11 tylgodin. „stadJOlll • 

ex-mis rz.a os 1 szescro ro n e .o Y . . , . • packa, Kostrzewski, Cejz.ilk, Size1n.ajch, 
la „świą·tynię" Wdsły. · NaJgroszym wogole okazał się atak Ru- . . . 

W
. k • 

1 
p c · . trz 1~ · • chu (35). Ostatnia w tabeli Jutrzenka· 

anerze. • • •• v1~e-mis 3 JgI„ straciła 82 bramki, zatem · więcej niż Ili' I Z d f 
na o~~otowante zastU:guJą dwukrotn~ Wisia i ' I. fi'. c. razem - 75. Najgorszą ' wa DB groma ZBR B 
l>O~azkI zada~e m~ przez trzy kluby: obronę wogóJc miat T. K. s. (86). Ł K s~ 17 grudnia ..... 
W1stę, \iVartę 1 LegJę. W meczach tych Rekord meczów nierozegranych zdo ·: : · · · 
katowiczanie stracili 12 pu.nktów 19 bra • H . · 7 pod Dow:i:aduiemy 'Slę, .te na dzień 17 ~ 

. . ' byty Polonia i asmonea po , • ,.:r,_!_ ... 1b w""-·""""""""' ·" ·os"-ło Wal ....... 
mek a strzehć zdofalt tylko 3. Obrona · . . . • l.U.llra „ • • / -~:- ... 114 

· \LL .... w· I b r . d kt, t n . .czas gdy I. F. C. me miał zadne1 gry Zgromadzte.ruie Lódlziluego Klubu ~porto· 
is Y. Y a JC. yną, ora po ra i a się nierozstrzygniętej. wego. Doc.ocz:n.e tio walne zb.erattti.-e wy-

oprzec w~zelk1m z;_akusom d<>:skonate~o Zupełnie odwrotne wyniiki przyt:io- sł1~cba s~~a .z diotyc~ozasowej 
ataku I. r . . c. w ciągu _180 mmut dwu sly spotkania: Ruch_ Jutrzenka a:l i dk·~łalnosc1 . Zar~u,,po.siz;cbz;golnych kse 
meczów ligowych. . . . . ~ . . w· ł CJl ora:z spra~i'IUan11a z; uiutowy pa~ .u 

, . . . , , . , . 1,3, Ruch - Cz.arm 1.2 1 2.1, lS a - sponbowego. B:ł·an:s tien pnedstawm s11ę 
fr:ec1e .111t1~J~C~ pr~ypadlo '" udział~ Turyści 5:1 i. 1 :5, Ł. K. S. - Hasmonea fu.scynująco, j.e.żeli w:ziąć, pod uwa.gę, od 

Warcie, dz1ęk1 lCJ świetnemu st-artowi 3:0 i 0:3. Dwukrotnie na remis i Polo- damie do uż;ytku 3 lkortiów 'te.nań1S10'\V'Y'ch 1 
w drugiej kolejce mist,rzostw. Tu wy- nia _ Czarni. · strzclnky, a ohecn:i~ ' U!;POCZątiko!łane''i 
ptzedzila ona nawet Wisłę, przegrywa W . „: •• b k d• budowy toru koda:nsikie~ a. pływal1D1. 
. . . . . reszcie n ..... mrue1 rame pa 10 w · · · · 
JaC Jeden mecz 1 maJąC dwa remis --0 d . tk , h D h . ur • Cl!TI I HI I I Bd n i u i I I •-ŁOOJI I i I ff HU im 
. · .. . . , wu spo amac „,uc u 1 vvarszaw1ari-
1r-0n3i - z klubami uloko\vanem1 na kon k. b . lk . d ( . . 1. ) N . . Przy niedostatecznej funkcji przewodu po-

t b I. St · k b I t · poło 1• o ty o Je na o .O 1 ·o · a3więceJ karmowego katarze .;o „dka i kiszek o·puch1inie cu . a e 1. osune rame ~ w eJ - . ·w . · ) . · " .. „ · ' · · · .· . 4~ 18 
, · . . b" w meczach l sla __, T. K. S. (24 1 Le- i stanach zapalnych kiszki grubeJ, skłonnosc1 

wie gier v: mow1 sam za s1e ie. . _ p ń ('>O) do za•palenia ślepej kiszki, naturalna wooa gorz 

S 
. d . k . gJa ogo ~ · ka „Franciszka - Józefa" szybko usuwa 1Jbja-

peCJalne pole o popisu ata owi Rozpatrywując zmagania się m'ęd'zy wy zastoirn1we i bóle w podbnuszu. Wielotnie 
Warty -(drugie-mu po Wiśle) daty dru- sobą trójek klubów Lwowa i w ~rsza- d?świadczenia s~ital.ne w,skazują, że stosowa-
. . ki Zd' b t • · h . . . . me wody Franciszka - Jozeta . dos~ona!e re~u-1 
zyny wars.za ws . e,. . o y, on na me wy otrzymuJemy bardio ciekawe dane. luj~ funkcie przewodu , J>okarmowego. - Zą-
w 5 meczach {nie licząc przegranego z ttasmnoea straciła tylko jeden punkt na dac w aptekach i drogeriach. 

Legją 1 :5) 23 b_ramki, ~dy obecnie tyI,: rzecz Pogoni, . wygrywając 3 inne me- • _ 

.••. „ •••....•••••..• „ ..•...•• 
· 11koła .. 1ruootowawm · 
(7-mło Ili prywatna powszech~•) . ·. 

(fjarn UIBSOlkó\VDJ ' '' .: 
ul. PiotrJlowska 84. 

przyjmuje chłopców , dziewczynki ·od W 
7-miu i gruntownie przysposobia ~ 

szkół średnich. , -
Przy szkole zakład freblowski z ogrodem 

dla dzieci od lat . 4. 
Liczba dzieci ze względów wychowaw-

czych ograniczona, . . , , 
Dla ni~z&możnych ulgi w opłacie ,szkolnej 

Lekarz-dentysta, 

TADEUSZ BABl\D 
Łódt, Nawrot I 'a Tel. 25-22 
lml „ i 'MW „, drJI 

~o 4. Nat01mast dz1w110 „stabosć cze; na czas w Warszawie wysunęła 
mieli poznańczycy do ttasmonei, która się znów Polonia mając stracone po jed­
iedyna zdołała pokonać ich dwukrotnie nym punkcie na rzecz Legji .j Warsza­
i dobyć 11 bramek.! . · wianki oraz dwa zwycięstwa nad 1ierr.l. 

Konkurs sportowy „Exprassu Wieczornego" 
Szczegól.nego niepowcrdzenia dozna- Co ciekawsze, Legja, najlepiej usytuo­

la w mistrzostwach Pogoń. Zatarg or- wana w tabeli, zdołała raz tylko wvjść 
gan,izacyiny pozbawn ją bowi.em 6 pkt. na remis z Polonią, przegrywając 3 ~11-
i pewnego drugiego i;niejsca. Gdyby nie ne spotkania. 

na odgadnięcie wyniku meczu 

Turyści - Warta (w Poznanlu). 
Wynik końcowy --·-·-- dla ·--- ···-------

to, lwowianie dorównaliby niewątpli- Drużl11tY łódzkie nłe rozstrzygnęły 
wie ilośdą bramek strzelonych Warcie, Qtiędzy sobą „moralnego" pierwsze1i­
a z straconych (de nomine) w trzech me stwa. \:Vyniki meczów 0:2 i 4:2 da!ą w 
czach val:kówero\vych ujęliby w rze- sensie stan bramek 4:4 i po dwa pu11k-

Nazwisko-----·-· ______ Jmi~.-- ·-------
Adres.·-··-·····-·-„-----···---~·---

czywistości conajtnniej połowę. ty każdej. M. S. &MBMUB'Mlli 

GRAND 
~KINO=: 

Dziś i dni nast~pnych 

Wielki dramat w 12 aktach z życia ~f':tfJ1·1y go w nrzop2s" P koh·af ·u największego hu1a1d na świecie p. t. ,tlli i 11u 91 ·1r.1 u u u!rrun)' .. · 
w rolach głównych John Barrymore który SW!\ gra przewyż~za w1elk eg,, artystę filmowego i 

genialny tragik świata ~ Conrada Ve dta i p . ękna Mary Ast.or~ 

O kiestra """''o ic:z1a p~d batutą p R. KAl'ITORA. 
Pocz:ątek seansów w dnie powszednłe o godz, 4 30 w sobotę, niedzidę i święta o god1; 1.3J. ---- Na 1-szy seansop 50 gr 



• 

8 

•• 

~XPPE~~ WIECZORNY 

SPLEND 
-----· 20. l'IARUTOWICZA 20 ----· 

Dziś powtórzenie dawno oczeklwanei prem;ery wspaniałego f.lmu produkcli 
kraiowei 1927/28 p. t. 

Zywiol. - Mlloś6. Braterstwo. 
rtaipot~żniejsze arcydzieło wytwórczości polskiej 
... W rolach głównych: perła sceny po s: ej -

RJA MALIC A 
~!~oru MARJUSZ MASZYŃSKI ~~~~ikn~~l~~ JERZY MARR 

91.158 os6b podziwiało dotychczas w Warszawie ten suoerszlag.er. I 
~~ ~o~I. 1112 ~o go~I. 1-ei lena WJIYJtki[b miel!~ 5 o ur. i 1 lł. 

- • MS -------------------•ima-• ''*EiiM•W" 

Od ~Dia ~li!iP.inego wln~w amy ~oka1 filmów ~olwołony[~ ~la mtn~lielJ tu , 

LUNA 
Ceny miejsc na wszystkie seanse po 50 gr. i 1 zł. / 

Poczatek orzedstaw1eń o g. 4 pp. ostatni o g 6 po.. w so·)oty i n edz1ele o g. 2 pp. ostatni o g. 4 pp. 

Dziś po raz pierwszy w Łodzi! J a s •a e: b o 1• tą & ti 
tr~•k•ląc• hu norem ' ' komedJa w 8 aktach _,.,. 

ł'rzygody mlodzldca, który mus1 ał odbyć lot na aeroplanie, nie ma ąc po1ęcia o lotnfctwle 

W roli głównej: król humoru i rywal Lindbergha D O U G L A S M A C L E Ą rt. 
Orkiestra .,, ... foniczna od godz. 6 wiecz. · „„„„„„„„„_..__. ... 1B11m1W••1„„„„„ ... „„„„ ... „ ... mm 

• 1 • 

W Po raz pierwszy w Łodzi ·W • • KonsrRnrvnowsKAtfi 1 Hl\nSE, PETERS • „„„„„„.„„„„„. I 
Ostatnie dwa dni I A w w1elk1m dr-dmac1e w 8 aktach p. t. A 

Rekordowy oodwóinY prouraml I WIĘZNIOWIE BURZY. • 

ł\PDLLD 
2 

Po raz pierwszy w Łodzi 

CZłaDWIEK czvnu 
Dramat sensacy1ny w 8 akt. W roh głównej urocza 

VIOLA DANA. 

SdtSACJAU 

•• ww •• •• •• aa •• aa a .,. 
Kino-Teatr 

erial'' 
I • • • • • 

Po raz pierwszy w Lodzi! SENSACIA li 

Potętny film w 6 seriach - 3 programach, DEMON DOLINY SM ERCI 
wyświetlane są po 2 ser)e razem pod ~ytułem · I' 

w rolach głównyrh: Ben Wilson I Newa Gerber . 
Progrant pierwszy: ""IEBEZPłECZNY TURft>EJ" I nWALKA W Pt.OMIENIACH" 

Od poniedE ał.cu dpla 7 b. m. Pro!lram drugb ,,KR~L BOKSU" I „BESTJA MOlłS~A'" 
Od ponle'fzlałku dnia 14 b. m. Progra'1' ·cl I ~alłoiiuen1e „ lZM) łłC! 1Y' ZAt:' I ,,w :i..S:PO,'ł~tłł lrtQJAH" 
Tak ka!da setja \ 1 ;>roj!ram to.rorzą jedrrą .:ał ,ść - Eddie Polo, E m, . „tncc>ln ~ l11nl zo~tal. zdystdnsowa i pri~z s 10 t>men11 
akroba1ę t boks, ra rya1genjalniejszego od1wórcy „Sźcrloka Holn11=sa", Bena Wilson:!, ktory po zwvc1ęstw1e _n~d olbr1.ymeq1 llQSserem 

hersztem i ~tów zwanvm „Bes•ja Mllrska·· został zatvtuł •W~nv jak') „Król Boli:su" - "ce •v n1ehvwałe1 walki na I> iks, 
. „„cmlllillllllBDllll'illll!lll9'$i~~~~~~~~ 

tladeszly 
Dr. med. DoKtór Lelan -nentnta lłllft~l\~lA -

Róianer ' Kll~~rn f. Hornwin .• ruL„ .••. „ 

OWCE 
Tt>etorn szwedzllie 

Kwadrat ryskie 
Gentleman 

Pepege 
3niegowce dziecinne 

damskie 31.00 
" 25.00 
„ 24.00 
" 20.00 

Od Zł. IS.OO 

• · przyjmute w 1ecz tyką w 'lrzędt-alni 
Dzielna'* 9. Piotrko111ka 51, lip fr nicy przy ul. Piotr- oi,ezndny do:.:tad· 

Tel . N9 28-98. Ch • kowsklej 294 n•e z b1urowośc1ą 1 

Choroby Skórne u1ooy wenerycz- lk. 
• li I ł 6 codziennie od godz wsze 1 ?m nvnno 

weneryczne 1 mo· ne, 5. lrne w 05 w 2-7 wiecz.. c•am1 w podohnem 
czopłclowe. PrzyJmllle od 9-12 prz• dsiębiors1 wre 
Przyjmuje i 8-9, poszu.-cuie 

Od 8-10' Od 5-8 W niedziele I ŚWię- Ot.pOWl~dnleqO 
Leczenie lami~ ta o~ 9-ll I stanaw1$ka, 

kwarcową Dla Pan od 3-4 >ierwsz.• rzędne re· p 
Oddl1elna pocze- D d ferenrje. Okrty 
!ialma dla ł'ań. r. me • sub, „L. 100" w tyl ·o w Maqazyme Ul'liw~rsal• 

adm. „Rępuoliki• 30 n"m PIOTRKOWSKA 4,._ 

Wytwórnia „„„ Do akt. Nr. 1386 19:!7 r. 

PifCY 1 HU[Hfft R 
1 

O~łoszenie. 
BRl\Urł . Doktór 

f~ LOSZE: Męskie, damskie i dziecinne L ~ry~oliK1 
Zawadzka Ne 1 
felefon M 25-38. 

Po1uan1owa NI' 23 
tel. 40-26 

Specjalista chorób 
skornych 1 wene· 

ryc:mvch I eczen1e 
światłem, (Lampa 

Przenośnych ozma te Kom •rni1< przy SądZ'e Okręgo• 
nal(rodzona na wv- fm wym W Łodzi Stefan Górski, za„ 

ad śniegowców i kaloszy 
.,FAl'tTULIS'' 

w .t.odzl, ul. Ogrodowa z (r6g Nowomiejskiej) Tel. 61-96 

Pantofle fil 
cowe do­
mowe -

Zł. 4 para. 

powrócił. 
Choroby skórne. 
włosów, wc.-nervcz 
ne i moczoołc1ow„ 
(leczenie Swiatłem) 
La:npa kwar~owa 

p1omien1am• 
lłontgena, 

Przy im. 1.>d 9·2 i 5-S 
Dla oa1'1 od 4 - 6. 
Oddzielna po.ze· 

l;alni. 

KWar~OWd 

)IZ)jmuje od 9- t 1 
!~O i od 5-8 pp 

Lek • Dentystą 

B. Ma ~n~~ 
HU!~au~ow~ I 
powróciła 

i orzyimujc w godz 
4-7, il'•Oir.tow• 
S•a 51, tcd, 21· -3 

stawie G •spod. Hy m1e">zkały w Łodzi, przy ul S en 
g emcznc1 w Łodzi ubiory mt:Slile, kiew cza 9 rfa za .:adz1e ;irt. I 03'1 
<lutym srebrnym Jamsk•e, ubuwie U ·t Po ·t C ł ż d · 

medalem 1 swetry na wyrła- s · ~ • Y JJ. og sza ew m.u 
l(oźmin Il'' l1ę. Piot•kowska 37 18 I stopada 192 ro .u od g• dit· 

" lit· e 
51 

li· we śc1e I P ęuoJnv 10 rano w Łodzi, przv ullcy 
owaa • 1 . · Północnt'i pod nr. 13 odb„qz1e 

I
N'eim1rn pdus,ukn 

1 s1ę sprzc ct . ż orzez 11cvtac 1ę" ru-
B

. - e pnsa y gos- h l -' 
1egła podynl u samotne· c omo •c1 na eż 1cych do Da w1da 

M 
· t~ go ~ana Oferty suc Neufelda składaJl1cyah się z róż-!HlYD f ~ ,,M.M~' do adm. Re nyd1 towarów ocentonych na su-

l!~ .~ U puDtiki mę z900 zł. 
poszukuje !Na. wyplate<f Ele- Łódź, dn;a 11 .listopada 1927 r. 

1ak1e1kohviek po gaJ!:k•e dam- Komormk St. GORSKI 
S<Jdy Oferty 1 sk1e oła zrze i 

. sweatrv. ubaszkin 
• Mdszymstka. Kil ńskiego 44 30 

--p--~~----~ W Łoclzi zl. 4-0U mies1ęcznie.-ZamieJscov.•a 5 U. - o ł-------Z-W_Y_C-f..\jNe - - -fenumerata miesięcznie.-Zagranica 7 zlotycłl 'lliesięcznic- g QSZenia: : S &I' za wlers~~ mfllm~rowy (na stroPło 10 szp;,ft). W TEKSCl'J!• 
Odnoszenie do domtlw w groszy. ========== 40 ~r?siy za wier~ milimetrowy (na stronie ł szyalty). Zaręczynowe I zaśluhin. ~ 

.ltedakcta I Admlnlstratja, Piotrkowska 4.9, liodziny przyjęć redakcll 6-l teltscie IO zl Zamiel$COwe o SO proc. Zagr o 100 proc drożej. Zll terminowy dru• 

., f f _... k jJ ...., 2i 36 i2 ~„ H • „ ogrosze6 admlnistr nie odpowiada Drobne IO •r Poszuk nrary 5 gr NaJmn ICł• D· 
„e e onr ..... a c „,- „. .„ ... .,.......,. JO pol Rękopisów niez.amówjo. o "' „ " "" 
Telefoa admłnlstractl 22-1' - - - ..... aych nie zwraca się. - - ·- głoszenia kolorowf lminimatna wielkość ćwierć stronyJ 100 procent drotel 

~ vn rtłlt~blScll.„ ~· " "Cf„ QCJP.Oł'· WtM"tlaw Pl>!~ •w•..- ~---===.,,.,,..,.,.;=-<---=-":'"':'-..-.._-------
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